
Rjjmaniak, 
Ławniczak 
i Januchowski 
meldują,

Dumne meldunki nadeszły 
ostatnio z Zakładów im. Józe­
fa Stalina w Poznaniu. Znani 
przodownicy pracy w tych za­
kładach Januchowski, i Ław­
niczak, którzy na początku 
bieżącego roku wykonali przy­
padające na nich 
planie 6-letnim, 
się dla uczczenia 
Manifestu PKWN 
w terminie do 22
nia l’/2 roku następnego planu 
gospodarczego.

Wysokie zobowiązania zgło­
sił również Antoni Rymaniak, 
który w lutym br. wy­
konał zadania planu 6-letnie­
go. Mianowicie zrealizuje on w 
tym samym terminie przypa­
dające nań zadania 2 lat na­
stępnego planu gospodarczego.
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Armia radziecka ocaliła świat
przed groźba niewoli hitlerowskiej

zadania w 
zobowiązali 
8 rocznicy 
zrealizować 
lipca zada-

»$
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ELKOPOLSKJ
Poznań, środa 25 czerwca 1952 r.

Dni Morza"
rozpoczęte

WARSZAWA (PAP)
22 bm. rozpoczęły się w ca­

łym kraju doroczne „Dni Mo­
rza", które trwać będą do 29 
bm. Inauguracja „Dni Morza" 
miała szczególnie uroczysty cha 
rakter na Wybrzeżu — w na­
szych stale rozbudowujących 
się portach, stoczniach i osa­
dach rybackich.

W czasie „Dni Morza" ma­
rynarze, stoczniowcy i rybacy 
podsumowują dotychczasowe 
osiągnięcia i mobilizują się do 
pełnego i przedterminowego 
wykonania zadań produkcyj­
nych
go.

W
wały 
siątki imprez sportowych, kul­
turalnych itp. W Gdańsku, 
w Ośrodku Szkoleniowym Li­
gi Morskiej na martwej Wiśle, 
przv licznym udziale publicz­
ności odbyły się pokazowe re­
gaty szalup wiosłowych. Nie- 
mnieisza rzeszę widzów zgro­
madziły w . tym samym ośrod­
ku pokazy sygnalizacji sema­
forem w wykonaniu najmłod­
szych uczestników teoretycz­
nych kursów zimowych Ligi 
Morskiej. W godzinach popo­
łudniowych gdańszczanie po­
dziwiali pokazy ślizgów moto­
rowych na Motławie. Niemal 
we wszystkich punktach mia­
sta zorganizowano zabawy.

Podobny przebieg miały uro­
czystości w Szczecinie, w Gdy­
ni i innych miastach kraju.

III roku planu 6-letnie-

ciągu całego dnia odby- 
się na Wybrzeżu dzie-

Zbliża się 

koniec roku 
szkolnego

W dniu 25 czerwca br. za­
kończy się w szkołach ogólno­
kształcących 1 liceach peda­
gogicznych rok szkolny 
1951/52. W zasadniczych szko­
łach zawodowych i techni­
kach koniec roku szkolnego 
ustalony został na dzień 27 
czerwca br.

MOSKWA (PAP)
Przed 11 laty, 22 czerwca 

1941 r., hitlerowskie hordy
zdradziecko napadły na Zwią­
zek Radziecki. Hitlerowcy za­
mierzali „błyskawicznie" za­
kończyć wojnę i liczyli na 
szybkie i całkowite rozgromie­
nie sił zbrojnych Związku Ra­
dzieckiego. Hitlerowcy przeli­
czyli się jednak sromotnie, po­
dobnie jak cała światowa re­
akcja imperialistyczna. Naród 
radziecki pod kierownictwem 
genialnego wodza i stratega 
— Stalina, wyszedł zwycięsko 
z surowej próby, rozgromił 
wroga i ocalił świat cały przed 
groźbą niewoli faszystowskiej.

Cała prasa radziecka zamie­
ściła artykuły wstępne j spe­
cjalne artykuły wybitnych 
specjalistów wojskowych, po­
święcone 11 rocznicy rozgro­
mienia Niemiec hitlerowskich.

„Naród — zwycięzca, naród 
— budowniczy" — to tytuł 
artykułu wstępnego dziennika 
„Prawda". Wielka Wojna Na­
rodowa przeciwko niemieckim 
najeźdźcom faszystowskim — 
pisze dziennik — wykazała ca­
łemu światu, że radziecki u- 
strój socjalistyczny jest nie 
tylko najlepszą formą organi­
zacji ekonomicznego i kultu­
ralnego rozwoju kraju w okre­
sie budownictwa pokojowego, 
lecz również najlepszą formą 
mobilizowania wszystkich sił 
narodu do walki z wrogiem w 
okresie wojennym. Żaden in­
ny .kraj, żaden inny naród nie 
byłby w stanie wytrzymać te­
go rodzaju nacisku niemiecko- 

I faszystowskich awanturników 
I i ich sojuszników. Zwycięstwo 
' Związku Radzieckiego w Wiel­
kiej Wojnie Narodowej — to' 
zwycięstwo radzieckiego ustro­
ju społecznego, radzieckiego 
ustroju państwowego, zwycię­
stwo radzieckich sił zbrojnych, 
zwycięstwo mądrej polityki 
partii komunistycznej.

Po zwycięskim zakończeniu 
wojny — pisze dalej „Prawda" 
— partia i rząd wezwały na­
ród radziecki do skoncentro­
wania wszystkich sił na odbu­
dowie i dalszym rozwoju go­
spodarki narodowej. Naród ra­
dziecki, ogarnięty patosem 
twórczej, pokojowej pracy, o- 

■ siąga coraz to nowe sukcesy 
i na wszystkich odcinkach bu­

downictwa gospodarczego i 
r : kulturalnego. Zawiodły wszy- 

dni. Podczas pobytu w Lon- stkie rachuby imperialistów a- 
dynie Acheson odbędzie na­
rady z Edenem i Schuma­
nem, następnie zaś ma udać 
się do zachodniego Berlina.
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Wezwanie rolników gromady Leszczynek, pow. Kutno
KUTNO (PAP)
Pragnąc jeszcze bardziej zacieśnić sojusz robotniczo-chłop­

ski, biorąc przykład z robotników „Ursusa", górników ko­
palni „Siemianowice", hutników z huty im. Feliksa Dzier­
żyńskiego, chłopi gromady Leszczynek, pow. Kutno woj. 
łódzkie, przystąpili do czynu lipcowego. Jednocześnie we­
zwali oni wszystkie gromady w kraju do podejmowania zo­
bowiązań produkcyjnych dla uczczenia Święta 22 Lipca, aby 
wieś polska — chłopi pracujący, których historyczny Mani­
fest Lipcowy wyzwolił spod jarzma obszarników i dal w ich 
ręce ziemię, jak najgodniej uczcili 8 rocznicę ogłoszenia Ma­
nifestu PKWN i zadokumentowali tym swoją gorącą mi­
łość i przywiązanie do Ludowej Ojczyzny.

W uroczystej rezolucji czy­
tamy:

„Obchodzimy po raz ósmy 
rocznicę 22 Lipca— rocznicę 
ogłoszenia Manifestu PKWN".

By uczcić godnie tę wiel­
ką rocznicę w odpowiedzi na 
wezwanie braci robotników, 
my chłopi gromady Leszczy­
nek w powiecie Kutno przy­
rzekamy, że przygotujemy 
się należycie do nadchodzą­
cych żniw, że przeprowadzi­
my żniwa dobrze i sprawnie 
oraz że wykonamy wzorowo 
wszystkie inne prace, związa­
ne ze żniwami.

My, chłopi gromady Lesz-

dzieci 
szko-

roz-

Sekretarz KP Algeru 
oskarżony o „zamach 
na bezpieczeństwo"

Algerski korespondent ,,1‘Hu 
manite" donosi, że przed tam 
tejszym sądem zakończył się 
proces sekretarza Partii Ko­
munistycznej Algeru, Larbi 
Bouhali. Wyrok zostanie o- 
głoszony 7 lipca. Larbi Bou- 
hali został oskarżony o rze­
komy „zamach na bezpie­
czeństwo państwa” w związ­
ku z wygłoszeniem dwóch 
przemówień, w których do­
magał się niepodległości Al­
geru. Na rozprawie sądowej 
Larbi Bouhali podkreślił, że 
ludność Algeru nie wyrzek- 
nie się walki o wolność, nie­
podległość 1 pokój.

Militarystyczna polityka Adenauera
napotyka na coraz większy opór mas

BERLIN (PAP)
Jak donosi demokratyczna prasa niemiecka, mieszkań­

cy Niemiec zachodnich i zachodniego Berlina coraz ener­
giczniej toystępują przeciwko separatystycznemu „układo­
wi ogólnemu”, domagając się równocześnie zawarcia trak­
tatu pokojowego ze zjednoczonymi Niemcami.

„Neues Deutschland” poda-1 
Je, że na konferencji przed­
stawicieli Związku Zawodo­
wego Górników Zagłębia Saa- 
ry uchwalono w imieniu 
42 000 górników rezolucję, po­
lecającą kierownictwu związ­
ku „wykorzystanie wszystkich 
środków związkowych” i 
„podjęcie wszelkich kroków” 
celem przyspieszenia zawar­
cia traktatu pokojowego z 
Niemcami. Na konferencji 
mówcy zdemaskowali zbrod­
niczy charakter separaty­
stycznego „układu ogólnego’ 
i potępili politykę rządu 
bonnskiego.

Centralny komitet zachod­
nio - berlińskiej organizacji 
młodzieżowej, powstałej dla 
obrony młodzieży przed służ­
bą wojskową, wydał odezwę, 
Wzywającą młodzież do pro­
testowania przeciwko milita- 
rystycznemu „układowi o- 
gólnemu” 1 zapowiadającą 
zwołanie wielkiego wiecu w 
zachodnim Berlinie pod has­
łem protestu przeciwko raty­
fikacji zbrodniczych układów,

podpisanych przez Adenau- 
era.

Jak donosi „Neues Deutsch- 
land”, socjalistyczny deputo­
wany do parlamentu bonn- 
skiego — Heinrich Ritzel na 
konferencji w Erbach wez­
wał zebranych do przeclwsta 
wienia się ratyfikacji „ukła­
du ogólnego” i do wzmo­
żenia narodowego ruchu o- 
poru. Obecnie głos ma naród 
— oświadczył Ritzel. — Po­
tęga mas jest niezwyciężona

Na placu Fryderyka Eberta 
w Herne (Niemcy zachodnie) 
odbył się wielotysięczny wlec 
socjaldemokratyczny, na któ­
rym przemawiał poseł do 
Bundestagu — Alf.cd Gleiss- 
ner (SPD). Oświadczył on, że 
jedyną drogą do zachowania 
pokoju jest zjednoczeni Nie­
miec i zawarcie ogólnonie- 
mieckiego traktatu pokojo­
wego. Gleissner wypowiedział 
się stanowczo przeciwko raty­
fikacji milltarystycznych u- 
kładów, podpisanych przez 

1 Adenauera.

czynek, na zebraniu gromadz­
kim w dniu 20 czerwca 1952 
r. podejmując inicjatywę na­
szego koła Związku Samopo­
mocy Chłopskiej, postanawia­
my jednomyślnie przyspie­
szyć wykonanie sprzętu zbóż 
w ftosunku do roku ubiegłe­
go o dwa dni, tj. 
hektary żyta, 24 ha 
16 ha owsa i 42 ha 
nia w ciągu 10 dni.

Aby szybko i 
przeprowadzić żniwa, korzy­
stać będziemy z pomocy 
gminnego ośrodka maszyno­
wego, którego maszyny wy­
koszą u nas około 90 ha zbo­
ża, resztę zboża sprzątniemy 
przy pomocy dwóch żniwia­
rek j kosiarki, które są w 
naszej gromadzie. Żniwiarki 
i kosiarka są już do żniw 
przygotowane.

Doceniamy w pełni znacze­
nie szybkich podorywek dla 
zatrzymania wilgoci w gle­
bie oraz dla walki z chwasta­
mi. Po zestawieniu zżętego 
zboża w szerokie mendle, do­
konamy podorywek na 75 ha 
powierzchni pożniwnej naj­
później w ciągu 2—3 dni po 
żniwach. Na pozostałych 39 
ha zboża mamy wsiewki ko­
niczyny.

Dla odkwaszenia gleby 
rozsiejemy przed wykona­
niem podorywek na ścierni­
skach kwaśnych pól, wapno 
nawozowe.

Postanawiamy szczególnie 
dobrze przygotować się do 
przeprowadzenia omłotów. 
Tak jak w latach ubiegłych 
młockę przeprowadzać bę­
dziemy wspólnie, pomagając 
jedni drugim. Omłoty zamie­
rzamy rozpocząć około 20 lip­
ca i zakończyć do 15 sierpnia 
1952 r.

Aby osiągnąć dobre plony 
buraków cukrowych postana­
wiamy do dnia 25 czerwca 
br., dokończyć przerywkę bu­
raków.

Rozumiejąc jak poważną 
stratę w plonach powodują 
chwasty, gromada nasza jesz­
cze przed żniwami przepro­
wadzi powszechną walkę z 
chwastami na polach; dro­
gach, rowach i w obejściach 
gospodarskich.

Zobowiązujemy się przepro­
wadzać w okresie przedżniw- 
nym i po żniwach powszech­
ne Doszukiwanie stonki.

W walce ze stonką wezmą 
udział wszyscy gospodarze, 
wezmą udział kobiety i mło-

skosić 32 
pszenicy, 
jęczmie-

sta rannie

dzież ZMP-owska oraz 
uczęszczające do naszej 
ły podstawowej.

Aby jeszcze bardziej 
winąć naszą hodowlę, posta­
nawiamy zwiększyć stan po­
głowia trzody chlewnej, w 
tym roku ze 150 do 200 sztuk, 
podnieść ilość krów mlecz­
nych w tym roku z 96 do 102 
sztuk. Nasze koło gospodyń, 
składające się z 34 członkiń, 
postanawia przystąpić nie­
zwłocznie do konkursu hodo­
wlanego, o tytuł „przodującej 
gospodyni i przodującego ko­
ła gospodyń w hodowli" by­
dła, trzody chlewnej i drobiu.

Podejmując te zobowiąza­
nia — my chłopi gromady 
Leszczynek, wzywamy wszy­
stkie gromady w kraju do 
współzawodnictwa o dobre 
szybkie i sprawne przepro­
wadzenie tegorocznych żniw".

Acheson wyjechał
do Londynu

WASZYNGTON (PAP)
W niedzielę wieczorem 

kretarz stanu USA Acheson 
udał się samolotem do Lon 
dynu, gdzie pozostać ma pięć

se-

Przeciwko uwięzieniu
Jacąues Ouclos

TEL AVIV (PAP)
Przed konsulatami francu­

skimi w Jerozolimie 1 w Jaf- 
fie odbyły się demonstracje 
robotników, studentów 1 
przedstawicieli postępowej In­
teligencji na znak protestu 
przeciwko uwięzieniu Jacąues 
Duclos.

dzle w stanie szybko odbudo­
wać gospodarki narodowej. 
Wszyscy widzą obecnie, że 
Związek Radziecki pomyślnie 
realizuje gigantyczny plan po­
kojowego budownictwa, że je­
go potęga nieustannie wzra­
sta i krzepnie.

W artykule wstępnym pt. 
„Ostrzeżenie pod adresem a- 
gresorów" dziennik „Komso- 
molskaja Prąwda" podkreśla, 
że w rezultacie zwycięstwa 
Związku Radzieckiego, świat 
kapitalistyczny poniósł dotkli­
wą stratę 1 skurczył się jesz­
cze bardziej. 7. systemu kapi­
talistycznego odpadły — Pol­
ska, Czechosłowacja, Węgry, 
Rumunia, Bułgaria, Albania, 
których narody wprowadziły u 
siebie ustrój demokracji lu­
dowej i pomyślnie budują pod­
stawy socjalizmu. Na drogę bu­
dowy r 'wego życia wkroczył 
wielomianowy na^ód chiński, 
wkroczyła Niemiecka Republi­
ka Demokratyczna.

Generał Tichonow pisze na 
łamach „Izwiestii", że jednym 
z najważniejszych warunków 
zwycięstwa Związku Radziec­
kiego. bvło genialne kierownic­
two państwowe i wojskowe 
Józefa Stalina. Stalin — pisze 
Tichonow — wraz z Leninem 
zakładał podstawy organizacji 
wojskowej naszego państwa, 
stworzył naszą armię i bezpo­
średnio kierował operacjami 
wojskowymi sił zbrojnych za­
równo w latach wojny domo­
wej, jak i na frontach Wielkiej 
Wojny Narodowej i zapewnił 
naszej armii wspaniałe zwy­
cięstwo nad wielomilionową 
armią przeciwnika.

merykańsko-angielskich, któ­
rzy sadzili, że Związek Ra­
dziecki wyjdzie z wojny osła­
biony, wykrwawiony i nie' bę-

Jeszcze jeden 
sukces młodzieży

OLSZTYN (PAP)
Sukces młodzieżowej trój­

ki murarskiej Gładysza z Ol­
sztyna. która ustanowiła kra­
jowy rekord młcdzieżowy, 
wzbudził ogromne zaintere­
sowanie wśród załóg budow­
lanych Olsztyna.

20 czerwca młodzieżowa 
trójka murarska w składzie: 
Jan Grabowski, Maiian Ole­
chowski i Stanisła-y Orzeł, 
realizując swoje zobowiąza­
nie dla uczczenia Zlotu Mło­
dych Przodowników, pobiła 
rekord, układając 25 016 ce­
gieł w ciągu 8 godzin pracy. 
Trójka pracowała na murze 
z filarami i wnękami pod- 
okiennymi.

Aby sprawnie przeprowadzić żniwa i o młoty

POM we Wrześni odpowiada 
na wezwanie POM-u w Radymnie

Na obszernym dziedzińcu Państwowego Ośrodka Ma­
szynowego we Wrześni jest pusto dzisiaj i cicho. Od czasu 
do czasu zdziwiony tą ciszą przechodzień zatrzyma sic 
przy drucianej siatce, oglądając błyszczące od farby i 
słońca snopowiązałki oraz nowe, sprowadzone niedawno ze 
Związku Radzieckiego kopaczki do ziemniaków. W warszta­
cie też nikogo nie ma. Płonący na palenisku ogień po­
zwala jednak domyślać się,że robotnicy nie na długo 
przerwali pracę. Przyczynę ich nieobecności wyjaśnia kart­
ka przypięta do tablicy ogłoszeń. Wynika z niej, że wszy­
scy pracownicy ośrodka udali się na naradę roboczą.

Największy z biurowych 
pokoi wypełnił się ubranymi 
w ciemne kombinezony ro­
botnikami. Zakończyli oni 
właśnie podejmowanie zobo­
wiązań indywidualnych, sta­
nowiących odpowiedź na we­
zwanie POM-u z Radymna. 
Treścią ich było podniesienie 
wydajności pracy 1 stosowa­
nie większych oszczędności. 
A teraz jeden z nich odczy­
tuje tekst uchwały zbiorowej:

„Doceniając wielkie znacze­
nie tegorocznej kampanii 
żniwno - omłotowej, załoga 
POM nr 106 we Wrześni zo­
bowiązuje się dla uczczenia
8 rocznicy Manifestu PKWN 
skosić 3000 ha zboża w ciągu
9 dni, przeprowadzić pod- 
orywki i siew poplonów w 
terminie dwóch dni po sko­
szeniu zbóż oraz dokonać o- 
młotów bezpośrednio w polu, 
nie w 30 jak zamierzano 
początkowo, lecz w 5On/o.

Zobowiązania te wykona­
my przez wzmożoną w okre­
sie żniw i omłotów pracę ca­
łej załogi, przez udział w so­
cjalistycznym współzawod­
nictwie 1 przez ścisłą współ­
pracę naszych brygad trakto­
rowych i młocarnianych z

grupami polowymi, obsługi­
wanych przez nas spółdzielni 
produkcyjnych.

Kampanię żniwno-omłoto- 
wą przeprowadzimy pod ha­
słem „Pierwsze zboże dla 
Państwa”. Drogowskazem w 
naszej walce o sprawne prze­
prowadzenie żniw i omłotów 
będą wytyczne, zawarte w o- 
rędziu noworocznym Prezy­
denta RP Bolesława Bieruta 
i w referacie wygłoszonym na 
VII Plenum KC Partii oraz 
zadania wynikające z treści 
uchwały Biura Politycznego 
KC PZPR z lutego 1052 r.

Chcemy, aby te zobowiąza­
nia stały się dowodem na­
szej zdecydowanej postawy w 
walce o pokój 1 wykonanie 
planu 6-letniego, aby stano­
wiły jednocześnie dobitną od­
powiedź na zakusy anglo-a- 
merykańskich imperialistów, 
którzy podpisując zbrodniczy 
„układ ogólny”, dążą do wy­
wołania nowej wojny.

Kampanię żniwno-omłoto- 
wą wykorzystamy dla poli­
tycznego i gospodarczego u- 
mocnienia obsługiwanych 
przez nas spółdzielni produk­
cyjnych oraz dla rozwinięcia. 
szerokiej działalności uświa-

damiającej nad budową no­
wych spółdzielni.

Do podjęcia zobowiązań, 
których celem jest uczczenie 
przez jak najsprawniejsze 
przeprowadzenie żniw i omło­
tów Święta Lipcowego — 
wzywamy wszystkie załogi 
państwowych ośrodków ma­
szynowych województwa po­
znańskiego.

Minister rolnictwa ZSRR 
przyjął chłopów 
polskich

MOSKWA (PAP)
Przebywająca w Związku 

Radzieckim delegacja chło­
pów polskich po zwiedzeniu 
kołchozów, sowchozów i o- 
środków maszynowo-trakto- 
rowych na Kubaniu, w kraju 
stawropolskim oraz w obwo­
dach rostowsklm i tambow- 
skim, powróciła do Moskwy. 
Chłopi polscy zaznajomili się 
z organizacją pracy w koł­
chozach, z zasadami podzia­
łu dochodów w kołchozach, z 
pracą sowchozów i ośrodków 
maszynowo-traktorowych o- 
raz z osiągnięcia, ii przodują­
cej agrotechniki radzieckiej.

Po powrocie do Moskwy 
delegacja chłopów polskich 
była podejmowana przez mi­
nistra rolnictwa ZSRR — I- 
wana Benediktowa. Podczas 
przyjęcia członkowie delega­
cji polskiej podzielili się wra- 

po krajużeniami z podroży 
radzieckim.



Samoloty USA 
naruszają granicę 
NRD

BERLIN (PAP)
Dnia 19 czerwca br. o go­

dzinie 5 rano samolot ame­
rykański typu „S—54”. naru­
szył w pobliżu Hasentahl li­
nię demarkacyjną i skierował 
się w głąb terytorium NRD, 
przelatując nad miastami 11- 
menau, Ordruf, Eisenaeh, 
Heiligenstadt i Teistungen. 
Tegoż dnia, około godziny 10 
rano jednomotorowy samo'ot 
amerykański dwukrotnie do­
konał przelotu nad wybrzeżem 
NRD w rejonie Heiligen- 
damm (o 15 km aa północny 
zachód od miasta Rostock).

W związku z powyższym, 
zastępca szefa sztabu grupy 
radzieckich wojsk okupacyj­
nych w Niemczech, generał- 
major Trusów wystosował 21 
bm. list do zastępcy szefa 
sztabu amerykańskich wojsk 
okupacyjnych, zwracając a- 
merykańskim władzom woj­
skowym uwagę na niedopu­
szczalny fakt, że samoloty a- 
merykańskie dokonują nadal 
nielegalnych przelotów mimo 
ostrzeżeń dowództwa radziec­
kiego, wystosowanych w li­
stach z 26 maja i 7 czerwca 
bież, roku,

Generał-major Trusow za­
żądał ponownie, by władze a- 
nierykańskie podjęły odpo­
wiednie kroki, celem położe­
nia kresu nielegalnym prze­
lotom samolotów amerykań­
skich nad terytorium NRD.

Dla dobra iOjczyzny i zwycięslwa sił pokoju

Z każdym dniem wzrasta
ilość uczestników czynu lipcowego

FPK posiada zaufanie 
milionów Francuzów

List publicysty katolickiego do prezydenta Francji

Należy 
których 
kolonii,

WARSZAWA (PAP)
Charakterystyczną cechą czynu produkcyjnego dla uczcze­

nia Święta Odrodzenia jest jego masowość. Czyn staje się 
rosnącym z dnia na dzień ruchem współzawodnictwa w pra­
cy dla dobra Ojczyzny, dla zwycięstwa sił pokoju.

A oto przykłady tej wielkiej

16 hut 
już współzawodniczy

W przemyśle hutniczym do 
czynu lipcowego przystąpi­
ły już załogi 16 zakładów, po­
dejmując zobowiązania ogól­
nej wartości około 30 mil. zł. 
Przeszło 3 mil. zł wynosi war­
tość zobowiązań podjętych 
przez załogę huty „Kościuszko" 
która postanowiła np. wyko­
nać ponad plan w czerwcu 
i lipcu 500 ton stali, 300 ton 
surówki i 1.300 ton wyrobów 
walcowanych. Cenne zobowią 
zania podjęły załogi 
„Batory", „Baildon", 
rian".

W masówkach wielu 
uczestniczyły delegacje 
nych hut, które przybyły. aby

masowości:
wezwać poszczególne oddziały 
do współzawodnictwa o tytuł 
najlepszego oddziału w okre­
sie III kwartału.

hut: 
»Flo-

załóg 
in-

W Mielnie w pow. gnieźnień­
skim odbyła się konferencla szko­
leniowa dla członków zespołów 
domów dziecka i wczasów dziecię­
cych.

Na konferencji reprezentowane 
były: Antoniewo, Bnin, Karczew- 
nik koło Chodzieży, Kobylnica, 
Mielno, Rydzyna, Piła, Poznań i 
Wolsztyn. (|ki)

*
W związku z nadchodzącym se­

zonem, władze terenowe powiatu 
żnłńskiego powinny natychmiast 
przystąpić do zabezpieczenia 
miejsc kąpielowych, 
również w mie|scach, z 
korzystać będą uczestnicy 
umieścić kola ratunkowe.

Punkty kolonijne w powiecie 
inińskim znajdują się w Ostrów- 
caoh, Chomiąży Szlacheckiej, Gą­
sawie, Rogowie 1 Janowcu, (ke)

♦
Listonosz Benedykt Koszuta z a- 

?encji pocztowo - telegraficzne! 
ernjki (pow. 2»in) poważnie prze­

kroczył plan, zaopatrując miesz­
kańców swego obwodu doręczeń 
w książki i czasopisma, (ke)

*
Do Powiatowej Komls|i Rekru­

tacyjnej na Wyższe Uczelnie w 
Kościanie zgłosiło się Już 33 kan­
dydatów. Jest to przeważnie mło­
dzież pochodzenia robotniczo- 
chłopskiego. (Jk)

*
W Kościanie odbyła się w tvch 

dniach powiatowa odprawa szko- 
leniowo->nstrukcv jna dla pielęg­
niarek, w które| uczestniczyło 26 
osób. (Jk)

kwotę na naprawę zniszczonych 
budynków mieszkalnych. (AM)

*
Centralna Wojewódzka Poradnia 

Okulistyczna stale rozszerza zasięg 
swej pracy w terenie. Oprócz 
Kola, pomoc okulistyczną otr—- 
mali mieszkańcy Konina, Szamotuł 
i Piły. Przewidu|e się również zor­
ganizowanie stałej pomocy lekar­
skie) w Nowym Tomyślu i w Wol­
sztynie. (et)

*
Ostatnio otwarto agencję PKO 

w Zakładach Mięsnych w Oborni­
kach. Tamtejsza sekcja motorowa 
K. S. „Spójnia" ofiarowała zwy­
cięzcom ostatniego wyścigu ksią­
żeczki PKO z wkładem, (kier)

Załogi 60 kopalń węgla
Na wezwanie załogi kopal­

ni „Siemianowice" w ciągu 
pierwszych czterech dni od­
powiedzieli już górnicy 60 ko­
palń przemysłu węglouzego.

Górnicy polscy zobowiązali 
się dać w czynie lipcowym 
dodatkową produkcję węgla 
wartości około 14 milionów 

: 200 tysięcy zł. Zobowiązania 
podjęło dotychczas 16.127 
przodowników w górnictwie 
dziesiątki tysięcy członków 
zespołów chodnikowych i fi­
larowych, 1007 wieloosobo­
wych brygad przodkowych i 
pomocniczych. Realizacja zo­
bowiązań produkcyjnych, o- 
szczędnościowych i innych w 
przemyśle węglowym przynie­
sie gospodarce państwowej do 
końca lipca br. około 18.500 
tys. zł oszczędności.
Masowe zobowiązania 
metalowców

Z całego kraju napływają 
setki zobowiązań metalow­
ców. Załogi Zakładów Mecha­
nicznych „Ursus" w Gorzo­
wie, Fabryki Wagonów w Sa­
noku, Fabryki Lokomotyw w 
Chrzanowie i dziesiątków In­
nych zakładów przemysłu me­
talowego postanowiły zwięk­
szyć wydajność, rozwinąć no­
we formy współzawodnictwa, 
szerzej stosować nowatorskie 
metody pracy.

Szczególnie cenne po^tana- 
, nowienia powzięły załogi Za­

kładów im. Stalina w Pozna-

niu i Zakładów Starachowic­
kich.
Załogi 16 statków 
Polskiej Marynarki 
Handlowej

Apel czołowych zakładów 
pracy w Polsce dotarł już 
drogą radiową do załóg Pol­
skiej Marynarki Handlowej.

Jedne z pierwszych podjęły 
zobowiązania statki, które od 
dłuższego 
kampanię 
wykonania 
tacyjnych.
„Bytom" w czasie 
Uiższych podróży 
przyspieszy o 14 
obrotu pomiędzy 
zabierze w każdym rejsie 
100 ton rudy ponad plan.

Załogi wielu statków nieza­
leżnie od troski o terminowe 
wykonanie planów, zobowią­
zują się podnieść stan techni­
czny pływających jednostek.

Łącznie do czynu Lipcowe­
go stanęły już załogi 16 stat­
ków Polskiej Marynarki Han­
dlowej.
13 załóg rybackich 
.,Dalmoru44

Za przykładem polskich ma­
rynarzy również i rybacy da­
lekomorscy podniesieniem wy­
dajności pracy postanowili po­
witać i uczcić 8 rocznicę Ma­
nifestu PKWN.

W składanych przez ryba­
ków zobowiązaniach przewija­
ją się postanowienia jak naj­
lepszej pracy w zbliżającym się 
sezonie śledziowym. W celu 
jak najsprawniejszego wyko­
nania połowów, załogi maszy­
nowe na wielu trawlerach, 
aby przyspieszyć wyjście je­
dnostek w morze .zobowiązały 
się przeprowadzić remonty 
bez pomocy stoczni.

Ogólna wartość zobowiązań 
podjętych przez rybaków i 
pracowników lądowych „Dal- 

I moru" wynosi 250 tys. zł.

czasu prowadzą 
o przyspieszenie 
planów eksploa- 

M. in. załoga O/P 
trzech naj- 
do Szwecji 
godzin czas 

portami i

PARYŻ (PAP)
Naczelny redaktor katolic­

kiego pisma „Esprit” Dome­
nach w imieniu własnym, 
współpracowników redakcji i 
szeregu pisarzy skierował do 
prezydenta Vincent Auriola 
list, w którym stwierdza 
między innymi:

Wobec akcji policyjnej i 
sądowej, przeprowadzonej w 
ostatnich dniach, czujemy się 
w obowiązku dać wyraz na­
szemu zaniepokojeniu i pro­
testowi. Zaaresztowano depu­
towanego, sekretarza FPK 
Jacąues Duclos pod preteks­
tem ujęcia go na „gorącym 
uczynku” — w dwie godziny 
po manifestacji, w której nie 
uczestniczył. Przy tej okazji 
zmontowano wulgarną histo­
ryjkę, aby manifestacji ludo­
wej, nie mającej nic wspól­
nego z konspiracją, nadać 
charakter „spisku przeciwko 
bezpieczeństwu państwa.”

Pragniemy, panie prezyden­
cie zwrócić pańską uwagę na 
groźne konsekwencje takiej po 
lityki „łatwizny”, przedstawia 
nej opinii publicznej jako akt

Amerykanie zapowiadają 
dalszą „selekcją" 
na wyspie Kożedo

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera donosi

*
W licznych miastach woj. zielo­

nogórskiego odbędą się w najbliż­
szym czasie występy warszawskie­
go zespołu Artosu w programie pt. 
„Przy dźwiękach harmonii". ~ 
spół wystąpi w dniu 26 bm. 
Wschowie, 27 w Nowel Soli, zaś 
29 I 30 bm. w Zielonej Górze. W 

( dniu 28 bm. na specjalne żądanie 
robotników rolnych artyści wy­
stąpią w PGR 2ukowice. (tur)

*
Państwowe Liceum Pedagogiczne 

w Ośnie Lubuskim urządziło wy­
cieczkę obejmującą trasę Ośno— 
Poznań—Gdańsk — Oliwa — Sopot 
— Gdynia — Hel.

*
W połowie czerwca w Błaszkach, 

w pow. kajiskim odbyła się ple­
narna sesja MRN. Uchwalono na 
niej budżet na rok bieżący na 
ogólną sumę 295.716 zł.

W planowanych remontach kapi- 
talnych przeznacza się poważną

Ze-
we

Trygve Lie usuwa

odwagi. Wygodnie jest mó­
wić, że rzekomo partia ko­
munistyczna pragnie posta­
wić siebie samą poza nawia­
sem instytucji republikań­
skich. Wygodnie jest na pod­
stawie tego twierdzenia po­
dejmować przeciwko partii 
komunistycznej operacje, na 
które policja najwyraźniej o- 
trzymała „carte blanche”. Je­
dnakże partia komunistyczna 
posiada wciąż zaufanie kilku 
milionów ludzi i nic nie po­
zwala na wysuwanie przypu­
szczeń, jakoby ten stan rze­
czy miał w najbliższym cza­
sie ulec zmianie. Wręcz od­
wrotnie, obecna polityka rzą­
du budzi niepokój w coraa 
szerszych odłamach opinii 
publicznej, która nie ’ 
tej polityce troski 
kraju.

Razem z wielu 
Francuzami — głosi 
protestując energicznie prze­
ciwko represjom, nie rozwią­
zującym aktualnych proble­
mów, wzywamy pana, by użył 
pan swego wysokiego autory- 

dla jak najszybszego 
wymiarowi

widzi w 
o dobro

innymi
list —

z 
Korei południowej, że „wła­
dze więzienne narodów zjed­
noczonych” zapowiedziały 
przystąpienie do „selekcji” 
dalszych 45 tysięcy jeńców 
wojennych na wyspie Kożedu. 

Tak więc dowództwo inter­
wencyjnych sił zbrojnych 
USA, kryjące się pod firmą 
„narodów zjednoczonych” de­
klaruje otwarcie zamiar kon­
tynuowania swych zbrodni 
wobec koreańskich i chili­
jskich jeńców wojennycn 
I wbrew konwencji genewskiej 
[z 1949 roku i wszystkim in- 
■ nym umowom mlędzynaro- 
I dowym.

Fiasko amerykańskiego „blitzkriegu"

lieiol
z sekretariatu ONZ

Prasa amerykańska podaje 
dalsze wiadomości o zwalnia­
niu z sekretariatu ONZ urzę­
dników — obywateli amery­
kańskich, którym zarzucono 
rzekomą nielojalność i „nie­
legalną działalność komuni­
styczną". Według „New York 
Tirnc-". zwolniono już po*4 
tym retekstem urzędni 
ków sekretariatu ONZ.
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„Miliardowa ludność zamiesz- ’ 
kująca ..kraje musonów" (czyli j 
Indie, Chiny i inne kraje Azji) , 
powinna pod rządami USA i An­
glii dojść do nowego rozkwitu. 
Wówczas będzie ona mogła rów­
noważyć drugi miliard mieszkań­
ców ziemi". (Mac Kinder, skraj­
nie reakcyjny „geopolityk" ame­
rykański).

„Granica amerykańska jest 
wszędzie tam. gdzie mogą się 
opuścić amerykańscy spadochro­
niarze" („socjolog" amerykański, 
Weller).

Na takich oto faszystow­
skich, dyszących niena­
wiścią i pogardą dla 

wszystkiego co nie amerykań­
skie doktrynach — opierała się 
polityka imperializmu amery­
kańskiego w krajach azjatyc­
kich. Pod takimi oto hasłami, 
jakby żywcem wyjętymi z ar­
chiwum hitlerowskiego mini­
sterstwa propagandy, amery­
kańscy bankierzy i handlarze 
usiłują torować sobib drogę do 
nieprzebranych .bogactw natu­
ralnych Azji, budować olbrzy­
mie zaplecze surowcowe, któ­
re miało dać zastrzyk świeżej 
krwi ich gnijącemu systemo­
wi gospodarczemu, podtrzymać 
ich plany opanowania świata.

Nadszedł jednak czas, kiedy 
siły imperializmu anglosaskie­
go w Azji zetknęły się z siłą 
inną, nieporównanie .je prze­
wyższającą: siłą narodowo-wy­
zwoleńczych ruchów narodów 
Azji. Wyrwała się z orbity im­
perialistycznego oddziaływania 
wyzwolona przez Armię Ra­
dziecką północna Korea. Od­
rzuciły amerykańską „wolność" 
zwycięskie Chiny Ludowe. O- 
budziła się świadomość rewo­
lucyjna vietnamskich chłopów, 
chwycili za broń malajscy ku­
lisi. Azja przestała być trak­
tem publicznym, po którym 
mógł dawniej deptać każdy, 
kto miał pieniądze i „siłę prze­
konywania" w postaci ubrojo- 
nej pięści.

Zmiana układu stosunków 
na kontynencie azjatyckim nie 
uzyskała rzecz jasna aproba­
ty imperialistów. Ogniem i 

' mieczem postanowili zabić tam

wszelką myśl o samostanowie­
niu o sobie, gradem bomb i 
stłumić każdą próbę potarga- ] 
nia niewolniczych więzów, i 
krwią* i pożogą wywalczyć so- i 
bie na nowo drogę do „serca 
Azji" — Chin, które tyle ży­
wotnej krwi dostarczyły ich 
zamierającemu organizmowi.

Na drodze do tego serca A- 
zji leży Korea. Kraj podzielo­
ny na dwie części: Koreę pół­
nocną, gdzie pod rządami Kim 
Ir-sena „budziła się wiosna i 
śmiało się nowe życie", gdzie 
pola grzmiały hukiem trakto­
rów, szkoły pełne były zado­
wolonych, sytych dzieci, a 
miasta z każdym dniem stawa­
ły się bogatsze i piękniejsze; 
i Koreę południową, gdzie pod 
rządami Amerykanów i ich 
pupila Li Syn-mana, smutek i 
nędza żłobiły głębokie bruzdy 
na twarzach ludzi, gdzie sta­
ły bezczynnie maszyny, pola 
leżały odłogiem, a w gabine­
tach rządzącej kliki i amery­
kańskiego sztabu, niby w kuź­
ni podziemnej, wykuwał się 
zbrodniczy spisek. 1 kwietnia 
1949 roku Li Syn-man pisał 
do swego przedstawiciela w 
Waszyngtonie: „Musimy mieć 
dostateczne siły zbrojne, aby 
ruszyć na Północ i odsunąć że­
lazną kurtynę od 38 równoleż­
nika". W rok później, kierow­
nik grupy doradców wojsko­
wych USA w Korei, gen. Ro- 
berts, mówił: „WKorei płatnik 
amerykański posiada armię, 
która jest wspaniałym psem 

1 łańcuchowym, broniącym in- 
, westycji amerykańskich w tym 
. kraju". /
’ Ten pies łańcuchowy nie 
’ graniczył się bynajmniej 
’ szczekania zza płotu, czyli 
1 tym wypadku zza równoleżni- 
> ka, lecz pokazał, że potrafi 
' również atakować. 25 czerw- 
■ ca 1950 roku wojska Li Syn- 

mana przekroczyły granicę 
Koreańskiej Republiki Ludo­
wej, a niemal nazajutrz bom­
bowce amerykańskie dokonały 
pierwszego nalotu na Phe- 
nian.

o- 
do 
w

Wydając swym wojskom i 
rozkaz wymarszu na Polskę, 
Hitler nakazał im „nie oszczę­
dzać nikogo, nie ulegać uczu­
ciu litości, likwidować wszyst­
ko, co napotkają na swej dro­
dze". Podobnie postąpili agre­
sorzy amerykańscy. Rzucili 
przeciwko Korei nie tylko ol­
brzymie ilości czołgów, samo­
lotów, samochodów pancer­
nych, karabinów maszynowych 
i armat. Jednocześnie rozpę­
tali istną orgię zwierzęcego 
bestialstwa i okrucieństwa nie 
notowanego w dziejach świa­
ta. „Należy rzucać bomby tak, 
aby wyniszczyć bez żadnego 
miłosierdzia mężczyzn, kobie­
ty i dzieci, spalić ich domy, 
zburzyć fabryki, zatruć wodę, 
wypalić urodzaj, a ziemię za­
mienić w pustynię" — pisał 
dziennik „Times Herald". To 
nie były majaczenia obłąkane­
go. To była oficjalna instruk­
cja taktyczna dowództwa a- 
merykańskiego, realizowana na 
ziemi koreańskiej w formie 
pirackich nalotów na bezbron­
ne wsie i zatłoczone uchodź­
cami drogi, egzekucji dokony­
wanych na tysiącach kobiet, 
dzieci j starców, strzelania do 
jeńców, zatruwania wody w 
studniach i rzekach bakteria­
mi chorób epidemicznych, wy­
niszczania napalmem lasów i 
urodzajów na polach, zamie­
niania w gruzy i popiół domów 
mieszkalnych, uniwersytetów, 
świątyń i muzeów.

’ Radosnym widokiem 
‘ „starych oczu", gen. Mac Ar­

thura, a przede wszystkim dla
1 oczu właścicieli nowojorskich 

kas pancernych jest obraz Ko­
rei płonącej, zasnutej dyma­
mi, wstrząsanej łoskotem 
bomb, . zatruwanej dżumą, 
czarną ospą, tyfusem i chole­
rą. Dlatego *za żadną cenę nie 
chcą oni dopuścić, aby na Ko­
rei zajaśniała znowu słonecz­
na barwa pokoju. Pokój na 
Korei pozbawiłby władców 
koncernów krwawych zysków, 
zamknąłby drogę do złotodaj­
nego serca Azji — Chin, przez 
zmniejszenie napięcia między-

dla

tetu 
przywrócenia 
sprawiedliwości normalnego 
funkcjonowania, by ustawo­
we gwarancje zostały przy­
znane wszystkim bez względu 
na przynależność partyjną o- 
raz by zapanował porządek 
prawny, który zaoszczędzi na­
szemu krajowi głębokiego we­
wnętrznego rozbicia, mogą­
cego stać się poważną groźbą 
dla międzynarodowego poko­
ju.

Prócz redaktora Domenach, 
list podpisali: Claude Bour- 
det, Jean Casson, ksiądz De- 
pierre, pastor Dumas, pastor 
Finet, Jean Lacroix, b. depu­
towany Rivet, filozof Jean. 
Vahl, pisarz Vercors, Marti- 
net, Etienne Borne, Vermeil 
i wielu innych.

narodowego położyłby kres in­
tratnym spekulacjom kliki a- 
tomowych polityków i dowód­
ców zadżumionych dywizji na 
zbrojeniach i histerii wojen­
nej. Dlatego właśnie ani krok 
naprzód nie postępują roko­
wania w Pan Mun-dżon, cią­
gnące się już od roku i ciągle 
przerywane przez delegację 
amerykańską. Dlatego dzień w 
dzień złowrogie sępy opatrzo­
ne skradzionym znakiem ONZ 
obrzucają ładunkami bomb 
ruiny Phenianu. Dlatego nie 
może wrócić do pokojowej 
£>racy ludność Korei, dlatego 
nie może spokojnie myśleć o 
przyszłości żadna europejska 
matka.

Przeliczyli się jednak impe­
rialiści, jeżeli sądzili, że prze­
wlekaniem rokowań pokojo­
wych, nękającymi nalotami, 
rozsiewaniem bakterii, mordo­
waniem bezbronnych jeńców 
zdołają zmusić Koreę do ule­
głości, zawrócić ją z drogi, 
którą obrała. Naród koreański 
bohaterską swą walką poka­
zał, że granica amerykańska 
nigdy nie będzie przebiegać 
fam, gdzie spadają amerykań­
skie bomby. Naród koreański 
nie chce amerykańskiej wolno­
ści. wolności zahukanych, wy­
zyskiwanych do ostatniej kro­
pli krwi najemników, zmuszo­
nych pracować na imperiali­
styczną machinę wojenną, o- 
dartych z praw należnych 
człowiekowi. „Wstaje już jas­
ny dzień. Czas zerwać kajda­
ny!" — pisze koreański poeta 
O Zan-czuan. W obronie tego 

1 jasnego dnia naród koreański 
będzie walczył aż do zwycię­
stwa. Walkę tę wspiera cała 

1 uczciwa ludzkość, która wielo- 
’ krotnie już dała dowody, że 

nie chce „amerykańskiego po­
koju" i „amerykańskiej demo­
kracji" zdobywanej napalmem 
i dżumą. Dzień 25 czerwca ob­
chodzony jest na całym świę­
cie jako dzień obrony pokoju, 
dzień międzynarodowej soli­
darności z bohaterską Koreą.

M. D.

List J. Duclos
do sędziep śledczego

PARYŻ (PAP)
Jacąues Duclos wystosował 

do sędziego śledczego Jacąui- 
not list treści następującej:

Zabierając głos 18 czerwca 
wobec dziennikarzy zagra­
nicznych, minister spraw we­
wnętrznych Brune twier­
dził, że rzekomo posiada „do­
wody” w sprawie „spisku 
przeciwko wewnętrznemu bez 
pieczeństwu państwa”, o któ­
ry jestem oskarżony.

Widocznie p. Brune wołał 
udzielić wyjaśnień dziennika­
rzom anglo - amerykańskim, 
niż odpowiedzieć na pytania, 
które niechybnie byłbym mu 
postawił, gdybym miał moż­
ność zabrania głosu w Zgro­
madzeniu Narodowym. Jest 
jednak rzeczą niedopuszczal­
ną, aby minister Brune nadal 
składał nieodpowiedzialne de­
klaracje. Minister powinien 
powiedzieć to, co — według 
swoich twierdzeń — wie. 
Dlatego proszę pana, aby ze- 
chciał pan wezwać ministra 
Bmne i skonfrontować go ze 
mną w jak najkrótszym ter­
minie.

Kontraktujemy 
nowe rośliny

We wszystkich gromadach 
woj. poznańskiego przygoto­
wuje się obecnie, zgodnie z 
uchwałą Prezydium Rządu 
projekty zadań kontraktacyj­
nych dla poszczególnych go­
spodarstw na rośliny oleiste. 
Kontraktację roślin oleistych 
będą prowadziły biura plan­
tacyjne cukrowni, PZGS i GS.

Zawieranie umów z planta­
torami trwać będzie do koń­
ca sierpnia br., przy czym za­
kontraktowane obszary będą 
wyłączone z obowiązku od­
stawy planowego skupu zbo­
ża. Ponadto plony roślin o- 
leistych, dostarczone powyżej 
minimalnych dostaw z 1 ha 
będą zaliczane na poczet do­
staw zbóż w stosunku za 200 
kg zboża 100 kg roślin olei­
stych.

Prawie we wszystkich po­
wiatach ustalono wprowadze­
nie upraw takich roślin juk 
rącznik, słonecznik, dynia ó- 
leista, pachnotka, kapusta a- 
bisyńska i krokosz. Planowa 
dostawa tych roślin przynosi 
korzyści nie tylko producen­
tom. lecz zapewnia także su­
rowce dla przemysłu. (S)



Dziś tj. w środę i jutro 
w czwartek od godz. 16 r.a 
kortach tenisowych przy 
ul. Świerczewskiego w Po 
znaniu spotkają się w me­
czu tenisowym z cyklu 
rozgrywek o drużynowe 
mistrzostwo: Kolejarz (O- 
stów) i Gwardia (Pozn.).

*
Nowy rekord Polski w 

rzucie dyskiem juniorów 
ustalił na zawodach lekko­
atletycznych w Konstan­
tynowie — Piątkowski z 
Włókniarza wynikiem — 
55,70 m.

ramach meczu Kr.y- 
— Gliwice 55:52 —

W
wałd
Kiszka uzyskał wynik na 
100 m — 10,7, a Czajkow­
ski 10,9 sek.

Raid kolarski
„Szlakiem PKWN''

25 drużyn piłkarskich 
walczyć będzie o trofeum olimpijskie

Po rezygnacji Francji — 
Polska w pierwszym rzucie

pierwszym 
w piłce

Święto Kultury Fizycznej 
manifestacją 

tężyzny fizycznej młodzieży
Uroczyście i radośnie w dniu Święta Kultury Fi­

zycznej wyszło na stadiony 40.000 młodzieży i spor­
towców Wielkopolski, by udziałem w imprezach i 
pokazach zamanifestować swą tężyznę fizyczną.

Kalisz

PracowrJcv poszukiwani
KIEROWNIKA ADMINISTRACYJNO GOSPODARCZEGO, KIEROW­
NIKÓW GOSPODARSTW KSIĘGOWYCH IECHN1CZNYCH gospo­
darstw KAIKUIAIPROW i MAGAZYNIERÓW zatiudtti zaraz 
DYREKCJA ZEśPOtU Państwowych Gospodarstw Rolnych Ko­
walowie -. s edzba w kondratowicach poczta prusy, 
POW Strzelin stacia kolejowa Kondratowie — Warunki 
pracy i p acv według Umowy Zbiorowej dla rolnictwa Poda­
nie z życiorysem i odo sam' świadectw z ukończonych prak­
tyk i szkó-t zawodowych kierować uod wyżej podanym adre­
sem KI 330

Zarząd Główny PTTK orga­
nizuje w dniach 18—21 lipca 
na cześć Zlotu Młodych Przo­
downików trzyetapowy raid 
kolarski na trasie długości 
279 km, która prowadzić bę­
dzie z Chełma 
przez Kazimierz 
Warszawy. W 
dziewany jest 
przodowników 
Jarskiej całej

Raid, który 
turystycznych 
również charakter krajoznaw­
czy, umożliwi uczestnikom 
zwiedzenie wielu zabytków 
historycznych, miejsc walk z 
okupantem oraz budowle pla­
nu 6-letniego.

Zgłoszenia uczestników 
przyjmuje Komitet Organiza­
cyjny Warszawa, ul. Senator, 
ska 11. (x)

Naszym 
przeciwnikiem 
nożnej na Olimpiadzie 
miała być drużyna Fran­
cji, która jednak wycofa­
ła się z turnieju. Dlatego 
Polska wchodzi 
nału, podobnie 
wegia wskutek 
się Meksyku.

Bez gier eliminacyjnych

do 1/8 fi- 
jak Nor- 
wycofania

po- 
jako

spo-
350
ko-

Lubelskiego 
n. Wisłą do 
raidzie 

udział
turystyki 

Polski.
obok założeń 
będzie miał

Zakończenie

się
V

mistrzostw
PO „SP“

W Szczecinie odbyła 
uroczystość zakończenia
ogólnopolskich zawodów 
sportow-o-strzeleckiph o mi­
strzostwo P. O. „Służba Pol­
sce".

Podczas uroczystości ucze­
stnicy zawodów uchwalili 
wysłanie depesz do Prezesa 
Rady Ministrów Cyrankiewi­
cza, ministra obrony narodo­
wej marszałka Polski Rokos­
sowskiego, wicemin. obrony 
narodowej gen. Popławskiego 
i przewodniczącego ZG ZMP 
Matwina. W depeszach ju- 
naczki i junacy meldują o o- 
siągniętych przez siebie wy­
nikach oraz przyrzekają stale 
podnosić poziom swych kwa­
lifikacji w pracy i sporcie.

W łącznej punktacji kon­
kurencji lekkoatletycznych 
pierwsze miejsce zdobyła re­
prezentacją okręgu gdańskie­
go — 12.884 pkt., zdobywając 
nagrodę przechodnią premiera 
Cyrankiewicza.

W zawodach strzeleckich 
zwyciężył Gdańsk 9.696 pkt. 
przed Zieloną Górą — 9.535 
punktów.

Dwa mecze 
z wiedeńczykami 
sprawdzianem formy 
naszych hokeistów

Celem przeegzaminowa­
nia naszych hokeistów 
przed wyjazdem na tur­
niej olimpijski GKKF 
sprowadza do Polski ze­
spół wiedeński Akade­
mickiego Klubu Hokejo­
wego, który rozegra dwa 
spotkania w dniach 29 bm. 
w Warszawie i 1 lipca w 
Poznaniu.

W stolicy zespół wie­
deński, który zajmuje pią­
te miejsce w tabeli roz­
grywek o mistrzostwo 
swego kraju, zmierzy się 
z naszym teamem A, zło­
żonym w większości z 
graczy gnieźnieńskiej Spój 
ni. W Poznaniu wystąpi 
przeciw gościom team B 
złożony również z graczy 
naszej kadry narodowej, 
przebywającej na obozie w 
Sierakowie.

Drużyna wiedeńska u- 
stępuje takim drużynom 
jak „Posta“, czy „Strassen- 
bahn“, z których rekrutu­
je się większość graczy 
austriackiej kadry naro­
dowej, mającej również 
wystąpić w Helsinkach. 
Akademicy stanowią jed­
nak wyrównany zespół, 
który znacznie podciągnął 
się w obecnym sezonie w 
formie a na wyróżnienie 
zasługują: Igo Novak i 
Traenkl.

Polacy zmierzyli się z 
Austriakami dwukrotnie 
w Poznaniu. W spotkaniu 
międzypaństwowym wy­
grała Austria 2:0, a mecz 
Wiedeń — Poznań dał 
wynik 4:0. Nasi reprezen­
tanci poczynili jednak od 
tego czasu (1948 r.) znacz­
ne postępy, (p)

zakwalifikowały się 
nadto: Szwecja,
mistrz ostatniej Olimpia­
dy, Finlandia jako gospo­
darz igrzysk, oraz Turcja, 
Niemcy zach. i Antyle 
holen.

Przed oficjalnym otwar­
ciem Olimpiady zmierzą 
się w rozgrywkach elimi­
nacyjnych 15 lipca — w 
Kotka: ZSRR — Bułga­
ria w Helsinkach: Austria
— Saara, w Turku: Ru­
munia — Dania, w Tam- 
pera: Dania — Grecja. 16 
lipca w Turku: Holandia
— Brazylia, w Tampera: 
USA — Włochy, w Lathi: 
Luksemburg — Anglia, w 
Kotka: Egipt — Chile. (x)

W tegorocznym Święcie 
Kultury Fizycznej, które 
trwało od 19 do 22 bm. 
wzięło udział przeszło 3 
tys. zawodników i zawod­
niczek. Dużą atrakcją by­
ły popisy gimnastyczne i 
rytmiczno-taneczne zespo­
łów szkół średnich i zawo­
dowych. W finałach kon­
kurencji lekkoatletycz­
nych osiągnięto kilka bar­
dzo dobrych wyników. Np. 
w skoku w dal kobiet po­
prawiono rekord Kalisza. 
W tej konkurencji junior­
ka Dąbrowska z Gwardii 
uzyskała 4,65 m. W biegu 
na 60 m ta sama zawod­
niczka uzyskała czas 8,2 
sek.

W rozgrywkach siat­
kówki męskiej I miejsce 
zajął SKS Mechanik, a w 
koszykówce Jednostka 
Wojskowa. W siatkówce 
żeńskiej I miejsce zajęły

Realizujemy zobowiązania

Nowe boisko sportowe
na Osiedlu Grunwaldzkim

Na Osiedlu Grunwaldz­
kim, dzięki zobowiązaniom 
powziętym przez pracow­
ników Pozn. Przem. Z.jedn. 
Bud. w Poznaniu, oddane 
zostało, z okazji Święta 
Kultury Fizycznej, boisko 
dla użytku młodzieży.

Nowy obiekt sportowy 
posiada boisko do piłki 
nożnej, czterotorową bież­
nię, boisko do siatkówki i 
koszykówki oraz skocznię. 
^Wszystkie prace wykona-

Na boiskach
zagranicznych

Fin-

w
był

W Helsinkach na stadio­
nie olimpijskim w między­
państwowym meczu piłkar­
skim Wpgry pokonały 
landię 6:1 (2:0).

Najlepszym graczem 
zwycięskiej drużynie
prawy łącznik Koczis, który 
strzelił 4 bramki. 2 dalsze 
bramki zdobyli: Puskas i 
Bozsik. Honorowy punkt dla 
Finlandii zdobył lewy łącz­
nik Lehto-Virte.

Mecz sędziował 
Anderson.

♦
W Sztokholmie reprezen­

tacja piłkarska Szwecji po­
konała Danię 4:3 (3:0).

♦
W Genewie Szwajcaria 

zremisowała z Austrią 1:1 
(0:1).

Szwed

ne zostały przez pracow­
ników PPZB i członków 
Koła Sport. 191 systemem 
gospodarczym.

Imprezy zorganizowane 
przez Koło Sport. 191, li­
czące 125 członków (w tym 
30 kobiet), pod kierownic­
twem instr. Minickiego 
wypadły sprawnie i cie­
kawie.

Po uroczystym otwarciu 
nowego obiektu sportowe­
go, położonego przy ul. 
Palacza 134, przez ob. Sob­
czaka i po defiladzie zawod­
ników rozegrano następu­
jące konkurencje: piłka 
nożna: Budowlani — Ko­
ło 191 — Unia 3:3. W 
drużynie Budowlanych za 
grali również dwaj byli 
ligowi gracze Kaźmier - 
czak i Gendera, tranują- 
cy obecnie młodycm' pił­
karzy swego Koła.

W meczu trampkarzy 
Budowlani ulegli Głucho­
niemym 1:2. Turniej siat­
kówki męskiej wygrał 
AZS przed WSP Głucho­
niemymi i Budowlanymi. 
Spotkanie lekkoatletyczne 
wygrali Budowlani z Głu­
choniemymi 48:43. Z wy­
ników należy podkreślić 
skok wzwyż juniorów 
Chojnackiego (Bud.) 1,52, 
w dal Adamskiego (Bud.) 
5,75 i 100 m — 12,8. (p)

Nazaretanki, a w koszy­
kówce Jagiellonki I.
Wolsztyn

Święto Kultury Fizycz­
nej w Wolsztynie zgroma­
dziło na stadionie Koleja­
rza 2000 sportowców z 
wszystkich miejscowych 
szkół, oraz z Centralnej 
Szkoły KF z Czerwieńska. 
650 uczniów ze szkół pod­
stawowych j ze Szkoły Me 
talowej wykonało pięk­
ne ćwiczenia gimnastycz­
ne. W zawodach lekko­
atletycznych uzyskano na­
stępujące wyniki:

Kobiety: sztafeta 4x100 
m — 1. Centr. Szkoła KF 
Czerwieńsk 57,5; Mężczyź­
ni — 100 m — Wojtkowiak 
Skwierzyński II i Ekiert 
ze Szkoły Metalowej po 
12,4; 1000 m — 1. Kusik 
(LZS Błotnica) 2:48,4, 2. 
Bryła (Czerw.) 2:51,2; 
3000 m — 1. Fert (Czerw.) 
10:00,6, 2. Brniak (Unia) 
10:14,2; sztafeta* olimpij­
ska 
3:47,0, 
3:53,3; kula 
beck 
Kotlarski 
10,69; skok w dal 
ra (Czerw.) 6,05; 2. Wali­
górski (LZS Kębł) 5,6?.

Września
Na stadionie Spójni w 

ramach Święta Kultiąry 
Fizycznej zebrali się spor­
towcy z SKS-ów, KS Sta­
li, Spójni, Gwardii i Jed­
nostki Wojskowej.

ZS Gwardia dało pokaz 
walk bokserskich, a SKS 
Zryw wystąpił z ćwicze­
niami gimnastycznymi na 
przyrządach. Na zakoń­
czenie imprezy odbył się 
finałowy mecz piłki siat­
kowej o mistrzostwo po­
wiatu między Spójnią z 
Miłosławia a SKS Zry­
wem z Wrześni. Zwycię­
żyła Spójnia 2:1.
Gniezno

Święto Kultury Fizycz­
nej było w Gnieźnie wiel­
ką manifestacją na rzecz 
Zlotu Młodych Przodow­
ników Budowniczych Pol­
ski Ludowej.

W dwudniowych igrzy­
skach sportowych uczest­
niczyło prawie 3000 mło­
dzieży. Wzięli w nich 
również udział tenisiści 
Zrzeszenia Sportowego O- 
gniwo z Poznania i Szcze­
cina. Szczególnie' atrak­

cyjnym momentem i- 
grzysk był popis gimna­
styczny 120 uczennic Li­
ceum Ogólnokształcącego.

1. Czerwieńsk
2. LZS Błotnica

1. Ober- . 
(Czerw.) 12,21, 2.

(LZS Kębł)
Gmu-

GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO zatrudni zaraz POZNAŃSKA HUTA
SZKŁA, POZNAfUANTOHINEK. Telefon 25-72. — Wynagrodze­
nie według umowy. _____ B454g
KIEROWNIKÓW SKLEPÓW przyjmuje dyrekcja SPOŻ. M. H. O. 
W POZNANIU, UL. WIELKA 26. Warunk pracy i płacy do 
omówienia na miejscu w Sekcji Kadr, pokój nr 18. K1435
SAMODZIELNEGO MURARZA przyjmie natychmiast POZNAŃSKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO ELEKTRYFIKACJI ROLNICTWA, POZNAN, 
WAWRZYŃCA 1—7. Zgłoszenia: Dział Personalny. K1437
DWIE SPRZĄTACZKI na cztery godziny popołudniowe przyj- 
niiemy. Zgłoszenia: POZN. BIURO PROJ. BUR. PRZEM. PO­
ZNAŃ, UL. RATAJCZAKA 10/12. K1431

INSPEKTORÓW TECHNICZNYCH zatrudni zaraz ZJEDNOCZENIE 
NR 2 BUDOWNICTWA MIEJSKIEGO. Wynagrodzenie w mydl 
Uk adu Zbiorowego Pracy w Budownictwie. Zgłoszenie przyj* 
muje Dział Personaly Zjednoczenia nr 2 Budownictwa Miej­
skiego — POZNAŃ, plac Młodej Gwardii 9, od godz. 8 do 11.

K1422

ST. KSIĘGOWEGO zatrudni od 1 lipca 1952 r. REJON EKS­
PLOATACJI DRÓG PUBLICZNYCH W SZAMOTUŁACH. Wynagro­
dzenie III F plus premia. Dogodny dojazd z Poznania pocią­
giem 40 minut Zgłoszenia składać do WOJEWÓDZKIEGO ZA­
RZĄDU DRÓG PUBLICZNYCH W POZNANIU POKUJ NR 357.

K143O

INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW BUDOWLANYCH z praktyką na 
stanowska inspektorów technicznych w Wojewódzkim Zarzą­
dzie. SIŁĘ FACHOWĄ na stanowisko KIEROWNIKA Samodziel­
nej Sekcji Produkcji Pomocniczej w Wojewódzkim Zarządzie, 
TECHNIKÓW BUDOWLANYCH z praktyka na stanowiska KIE­
ROWNIKÓW BUDÓW w Budowlanych Przedsiębiorstwach Po­
wiatowych zatrudni zaraz WOJEWÓDZKI ZARZĄD BUDOWLA­
NYCH PRZEDSIĘBIORSTW POMIAROWYCH w Z elonej Górze 
Z SIEDZIBĄ W NOWEJ SOLI. UL. ZJEDNOCZENIA 36. K1429

Komunikaty
OSTRZEŻENIE

Prezydium Miejskiej Rady Narodowej w Poznaniu
— odnośnie zakazu kąpieli na rzece Warcie

Prezydium Miejskiej Rady Narodowej- przypomina, że 
wzbronione jest kąpanie się na odcinku rzeki Warty, po­
cząwszy od ul. Jordana przy Dziec.ńcu Miejskim aż do ujścia 
Cybii.y’ do Warty (naprzeciw Szeląga). Na opisanym odcinku 
rzek: Warty ustawiono tablice ostrzegawcze. Winni przekro­
czenia tego zakazu będą karani grzywną. Zwłaszcza mło­
dzież wzywa się do bezwzględnego podporządkowania się za­
kazowi. K1436

Wolne lokale
Jeden względnie 2 panów na 
stanowisku przyjmę. — Adres 
wskaże Glos Wlkp. nr 9354g.

Panie na wspólny pokój preyj- 
mę, Poznań-Górczyn, Zgoda 14. 
m. 5. 9363g

Szuka lokalu
Spokojna na stanowisku po­
szukuje pokoju. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 9297g.____

Starszy, samotny, pracująsy. 
szuka skromnego pokoju, naj- 
chętn ej Jeżycach, okolicy. — 
Gferty_Głos_Wlkp._ dla 9301g.

Absolwent A. H. samotny, na 
stanowisku, poszukuje poko- 
jit_Of._G!os__Wlkp. dla 9334g.

Pracująca poszukuje pokoju, 
chętnie pianinem Oferty Głos 
Wielkopolski dla 9312g._____

KURSY PISANIA NA MASZYNIE 
rozpoczynamy na początku lipca.

ZAKŁAD WIEDZY HANDLOWEJ, POZNAN, 
ul. Zwierzyniecka 13. KI 441

Whhn* posado

Gospodyni na wieś do 2 osób 
potrzebna zaraz Adres wska 
że_ (Eos Wlkp. nr 9260g

Robotnik do przeładunku po­
trzebny zaraz Poznań Ma­
łeckiego 12, m 4. 9327g

Pomoc domowa, przvchodn!a. 
potrzebna. Poznań. Dsbrówkt
14. m. 7. od 16—20 
’____________ 11351p
Murarzy i robotników budo 
Wlanych potrzebuję Poznań 
Garbary 52 m. 11. Zgłoszenia 
od godz. 16. 9351g

Woźnica i robotnik potrzebni 
zaraz. Zgłoszeń a- Poznań, ul. 
św. Wawrzyńca 18. m 6 
______________ ________  9338g 
Piekarz potrzebny zaraz. Bo­
rowski Plewiska, Poznań 18.

9369?

Biurko, westfalkę 
sprzedam. Poznań, 
słowa 34. I ptr.

f dywan
Przemv-

Jezierska
9278e

Parcele 796 m! uzbrojoni,
Scłacz blisko tramwaju, 724 
m! Rataje dom. 4 lokatorów 
sk5ad stajnie Szamotuły — 
55 000 sprzeda Nowak Po­
znań. Wyspiańskiego 16 

9288?
Biurko. szafę gabinetową 
'Otzedam. Pnznatf Dzierfyń 
skiego 91 podwórze m 4.

9293«

Kamienicę 4-piętrowa, pełno- 
kotnfortową. Łazarzu (Matej- 
k:). 130 000, sprzeda „Union"
Poznań Nowowiejskiego 9 
(dawn Rzeczypospoltej).

9340?

Motocykl DKW 350 cms NZ — 
sprzedam. Poznań, Nieca-a 12 
m. 5 godz. 17—21. _ 9306g 

Osie tarczami na opony cię­
żarowe. oś do doegardu sprze­
dam Poznań Robocza 5. lub 
oferty Głos Wlkp. dla 9316g.

Pianino „Kerntopf". krzyżowe. 
5500. kurtkę skórzaną 750. 
sprzedam Poznań Słowackie­
go 42, m. 4, po 17. 9409g

Akordion 32-basowy. jak no­
wy (okazja) sprzedam. Po­
znań. Siemiradzkiego 9. m. 6

937 lg

Wćzek koszykowy sprzedam. 
Poznań Ż’ dowska 2/3 m. 5.

______ 9370? 
Sprzedam ciągnik nowy Deutz 
(3), 4 przyczepy. Wrocław,
Nowowiejska 20'22 Mazur.

K1427

OGŁOSZEMU PROBHE ||
Samochód DKW 700 korzyst­
nie sprzedam Rok etnica te­
lefon 16.___ ____ _9355g

Pierścionek złoty z turkusem 
sprzedam Poznań. Promieni­
sta 74. ____ ____ 9367g

Fortepian pó/koncertowy. biur­
ko dębowe, korzystnie sprze­
dam. Poznań, Klonowicza 5.

9358g

i

Kupca
Maszynę damska ..Singer" 
kupię Oferty Głos Wiko dla 
9280g
Rury 0 1 cal oraz kocioł do 
cenbralnego ogrzewania ku- 
p ę Oferty Glos Wlkp dla 
9282g.

Tokarnię do 1 metra kupię, 
może być niekompletna — 
Oferty Głos Wlkp. dla 9285g.

Nauka
Tańców ludowych nowoczes 
nych wyucza Szczurkówna — 
Szczurek. Poznań Marcithkow 
skiego 2a 9265?

Spacerśwkę sprzedam Poznań 
27 Giudnia 19 m. 17. 9299?

Radio samochodowe. 7-lampo- 
we,_ sprzedam okazyjnie. Po­
znań Chw a-kowskiego 17. 
m. 5. przed południem

9292g
Wannę emaliowaną, 
łazienki (węgiel) 
gazową sprzedam.
Szamarzewskiego 16

Zamiana

Obelgę, rzuconą na ob. Krysty­
nę Kubot. Tizcinica. pow. Kęp­
no. odwołuję. Stanis-awa Zim 
na, Trzcinica, pow Kępno, 

11352p

Sprzedaże

piec do 
kuchenkę 

Poznań
m. 8.

11382p

30 000.
15 000

Poznań
9328g

3-zakre-
do stróżowania

Karwow- 
9276g

Zegar regulator lub szafkowy 
kupię. — Oferty Głos Wielko, 
pojski dia 11383p.__
Radioodbiorniki. nadajniki, 
iampy. orzyrządy kupuje .,Ra- 
dioekspert". warsztaty radio, 
we. Poznań Rokossowsk'e?o 
16. 9389g

3-pokojowe. komfortowe w 
śródmieściu Szczecna zamie­
nię na podobne lub mn ejsze 
Poznaniu. Zwrócę remont. — 
Oferty Gios Wlkp. dia 9294g.

Handlowe

Pokói kuchnia. Antoninku. sa­
modzielne. zamienię na 
kój Poznaniu — Oferty G os 
Wielkopolski dla 9300g.

po.

Wspólnika inteligentnego, sa­
motnego. do lat 58, poszuku­
ję — Oferty Gios Wielko­
polski dla 11426gp.

Dwupokojowe, samodzielne, 
komfortowe, Wierzbięctce za­
mienię na większe. — Oferty 
G-os Wlkp dla 9322g.

Mężczyzna. świadek kradzieży 
portfelu 21. godz. 19 (MHD, 
Dzierżyńskiego —- Fabryczna), 
który z okradziona rozmawiał 
(odjechał z żoną w stronę 
Dębca), proszony jest o sko­
munikowanie się. — Poznań, 
Dzierżyńskiego 187. m. 1.

____________________ 9433g
Zgubiono świadectwo ukończe­
nia 7 klasy Szkoły Podstawo­
wej na nazwisko Marek Berse. 
___________ ________ 9323g 
Skradziono kartę meldunkową 
i pokwitowanie ankiety na na­
zwisko Lucyna Kosmowska, 
Poznań. Rokossowskiego 50.

_______ 9310g

Radio uniwersalne 
sowę psa 
sprzedam Poznań 
skiego 2. m. 5

Dom rodzaj willi, idealną po­
łowę 7C 000. kam enicę kom. 
fortową Mickiewicza 150000 
sprzeda Metelski, Poznań — 
Czerwonej Armij 23. 9320g

Parcelę zadrzewioną,
2 morgi dobrej ziemi, 
sprzeda Gruszczyńsk'.
Wawrzyniaka 22.__

Samochód Mercedes, limuzynę 
4.drzwiową. Opel, pólcieżaro- 
wa. sprzedam. Poznań Robo­
cza 5 lub oferty Glos Wielko- 
nolski_jjla 9317g.________

Parcelę 3946 m', zadrzewioną 
przy Suchymleste. 8000, par­
celę 170o m2 Szczepankowie 
16 000, parcele 800 m2 przy 
szosie kórnickiej, sprzeda Me-

Willę, 5 km Poznania, star­
szym ogrodem. 5000 m2 ob­
szaru. spieszfiie sprzeda Go- 
rońiski Poznań. Świerczew­
skiego 11 m. 14. 9342g

Parcele 500 m*. opłotowana 
(Sełacz). 20 000. narcelę 4000 
m!. drzewkami (Suchylas — 
peryferie Poznania). 10 000. 
sprzeda Nowak. Poznań. Czer­
wonej Armii 26. - 9343g

Motocykl NSU. setkę, sprze­
dam Poznań, Ćalliera 2, m. 12.

9345g

Parcelę oparkanioną tuzy sta­
cji Luboń sprzedani za 24000. 
Zgłoszenia: Frankowski, 
boń. Dworcowa

Domek wolnym 
ogrodem

Jednorodzinny domek z ogro­
dem, przy tramwaju Poznaniu, 
kupie Pośrednicy wykluczeni. 
Oferty Głos Wlkp. dla 9295g.

Lu.
2. _ 9347g

mieszkaniem 
____ .. willę komfortową, 

kamienice komfortową, skła­
dami — sprzeda Pijanowsk . 
Poznań Dzierżyńskiego 38.

9349?

telski, Poznań. Czeiwonei Ar- i 
mii 23. 9325g I

Wózek dla chorej
Poznań. Umińskiego

Radio uniwersalne 
kurtkę skórzaną. 
Poznań Kolska 22 
siedle Warszawskie).

sprzedam.
7, m 15.

9352g

Pionier" 
sprzedam, 
m 4 (0- 

9353g

t
Dnia 23 czerwca 1952 r. 

zakończyła w Bogu praco­
wite i pełne poświęcenia 
życie, moja ukochana mat. 
ka nasza najdroższa bab­
cia i prababcia, przeżyw­
szy lat 78. śp. 

talwM
Pogrzeb odbędzie się w 

czwartek. 26 bm.. o godz. 
10.30 z kaplicy cmentarza 
na Dębcu przy ul. Blusz­
czowej.

W nieutulonym smutku 
cńrka, wnuki 

i prawnuki 
9463g

Studentka poszukuje pokoju 
umeblowanego od 1. 7. Oferty 
Głos Wlkp. dla 9321g._____

Student szuka pokoju z utrzy­
maniem lub bez. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 9341g.____

Samotny pracujący poszukuje 
pokoju, ewtl. wspólnego, — 
Oferty Głos Wlkp. dla 9346g-
Samotny szuka nlekrępufąęe- 
g'o małego, pustego pokoju. 
Zwrot remontu. Oferty Gros 
Wielkopolski dla 945lg.

Zgubiłem przepustkę okresową 
nr 169 ' Jedn. Wojsk, przy 
Zjednoczeniu Robót Lądowo- 
Inżynieryjnych. Wiktor Stroj­
ny . __________
Zgubiono kartę meldunkową 
PMRN Brodnica, legitymacją 
Związku Nauczycielstwa "Pol­
skiego. Irena Gonet. 9364g

Zgubiono legitymacje służbo­
wą. wystawioną MPKE Poznań! 
na nazwisko Stefan Olszowiec.

_____9360g
Zgubiono okulary w Parku 
Kultury 23. 6. godz. 10—11. 
Podniosła dziewczynka. Proszę 
oddać za wynagrodzemem —• 
Park Kultury (Kiosk Mleczny). 
_______________________ 9374g

Różne

Zguby
Zgubiono kartę meldunkową 
nr 31836 na nazwisko Jan 
Piechnik Noskowo. 11185p

Zgubiono zegarek męski nie­
dzielę Przybyszewskiego — 
Szamarzewskiego. Zwrot wy­
nagrodzę Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 9406g.

Zgubiono legitymację szkolną 
nr 29632 WSE na nazwisko 
Zdzisław Konieczny. 9313g

Plisowanie spódnic i drobny 
plis wykonuję solidnie i szyb­
ko. — K. Noakowa Poznań. 
Dzierżyńskiego 81._____ 9135g

Robię na drutach — prędko. 
Poznań. Czerwonej Armii 71, 
m. 4. dzwonek 3.____ 9387g

Msza ńw. za duszę 4p.

Władysława 
Borowicza

Ząublono legitymację Szkoły | 
Itińynierskiej na nazwisko I 
Czesława Kubisztal.____9315g ■

Skradziono legitymację szkol- I 
nj nr 2911 Akademii Handlo- | 
wej Poznań i kartę meldunko. 
wą na nazw sko Barbara Got-; 
lib. Poznań. Strusia 3. 9314g1

zostanie odprawiona w pią. 
tek. 27 czerwca br., o go­
dzinie 8 
Marcina.

o

w kościele św.

czym zawiadamia 
grono kolegów

——— ł
Dnia 23 czerwca 1952 zgas-a po długich f ciężkich 

c'erpieniach, nasza najlepsza, najukochańsza ciotka 
i babka, śp.

Anna Koczorowska
przeżywszy lat 76.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek .26 bm . o godz 
11.20 z kaplicy cmentarza na Jeżycach. Msza św. zo­
stanie odprawiona tegoż dnia o godz 9 w kościele ks. 
Pallotynów przy- al. Przybyszewskiego.

Pogrążona w głębokim żalu 
rodzina

Poznań, ul. Zbąiszyńska 1/3.

Dnia 23 czerwca 
pieniach, opatrzona 

moja najdroższa

f
1952 r. zmarła po krótkich cłer- 
Sakramentami św., przeżywszy lat 
żona, córka, siostra, wnuczka, śp.

z Kłaczynsklch

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 26 bm.. o godz. 
16.39 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W ę-ębokim smutku pogrążeni 
mąż, matka, brat i rodzina

Poznań, Gorzów. 9477fi9462g

Dnia 21 czerwca 1952 r. zmarł długoletni 
pracownik Państwowej Wytwórni Protez

Władysław Macioła
kier. Oddz. Produkcji

W Zmarłym tracimy sumiennego i całym 
sercem oddanego pracownika oraz serdecz­
nego kolegę i doradcę.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 25 bm., o g. 
16 z cmentarza na Górczynie.
Rada Zakładowa Kierownictwo Wytwórni 

Pracownicy KI 433

cn

Dnia 23 czerwca 1952 zmarł w Rzednie śp.

Stanisław Nawrot
radny parafialny

W Zmarłym straciliśmy troskliwego o 
Świątynię Pańską parafianina, o czym do­
nosi z głębokim żalem

Rada Parafialna 
przy kościele św. Katarzyny 

we Wronkach
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 26 bm., 

o godz. 9.30 we Wronkach. 9447g



0 pracy leszczyńskiej poradni Oszczędzili 400000 złotych

Podjęte zobowiązania dla u- 
czczenia Zlotu Młodych Przodow­
ników — Budowniczych Polski Lu­
dowej są przed terminem realizo­
wane przez leszczyńskich ZMP-ow- 
ców. Koło ZMP Odcinka Drogo­
wego PKP przepracowało 50 godzin 
przy sortowaniu materiału na­
wierzchniowego. Ich koledzy z 
warsztatu uczniowskiego w Paro­
wozowni wykonali emblemat ZZK.

Młodzieżowcy z Odcinka Silnych 
Prądów oświetlili trzy przejazdy 
kolejowe. Pracownik Spółdzielni 
Pracy „Metawag" Wawrzyniak 
zmontował i przygotował 25 wag 
do legalizacji. Załoga Fabryki Cu­
kierków „Rywal” założyła osiem 
produkcyjnych brygad młodzieżo­
wych. ŹMP-owcy z Zakładu Ener­
getycznego Okręgu Zachodniego 
zmontują 170 proc, liczników 1 za­
łożą ogródek jordanowski. ZMP- 
owcy Fabryki Pomp wykonają 500 
kg odlewu.

Młodzież Zarządu Budowlanego 
nr 10 w Kaliszu zatrudniona przy 
budowie żłobka w Pluszowni, 
zwiększy wydajność pracy o 5%, 
brygada robotników młodzieżo­
wych przy budowie bloku ZOR za­
pewni ciągłość transportu mate­
riału budowlanego. Brygada elek­
tromonterów przy budowie szkoły 
pielęgniarek wykona o 2 dni przed 
terminem węzły końcowe w pusz­
kach do radiofonii. Brygada elek­
tromonterów zatrudniona przy bu­
dowie piekarni PSS postanowiła 
wykonać pracę o 7 dni przed ter­
minem.

Harcerze z gromady Piwonice 
postanowili zebrać 500 kg maku­
latury, wykonać album przedsta­
wiające osiągnięcia Polski Ludo­
wej oraz zebrać komplet książek 
polskich i ofiarować te upominki 
dzieciom koreańskim przebywają­
cym w Polsce.

Młodzież z PGR Grabik postano­
wiła wybudować boisko do piłki 
nożnej | gier sportowych Mło­
dzież z cegielni w Kunicach Żar­
skich wyprodukuje na cześć Zlotu 
5000 sztuk cegły ponad plan w 
czerwcu

Wśród tysięcy członków Związ­
ku Młodzieży Polskiej podejmują­
cych zobowiązania, nie zabrakło 
także młodzieży kopalń zielono­
górskich. W jednej z kopalń zor­
ganizowano specjalną młodzieżo­
wa brygadę transportową. Rębacz- 
członek ZMP Zygmunt Romanow­
ski wraz ze swym ładowaczem 
Brusiłowiczem zobowiązali się wy­
konywać systematycznie normę 120 
procent. ZMP-owcy Łanckl, Duch- 
nowski i Matka podjęli także po­
dobne zobowiązania.

Młodzież powiatu krotoszyńskie­
go również pragnie zgodnie uczcić 
zbliżający się Zlot. Koło ZMP przy 
Spółdzielni Produkcyjnej Nowy 
Świat zobowiązało się systemem 
gospodarczym wybielić stajnię, 
przygotować maszyny i wozy do 
akcji żniwnej oraz zorganizować 
brygady żniwne. Koło ZMP przy 
Spółdzielni Produkcyjnej w Luka- 
szewie zobowiązało się wykonać 
sadzenie ziemniaków przedtermino­
wo i przeprowadzić sprawnie sia­
nokosy. Zobowiązanie to w pełni 
zrealizowano.

Zorganizowana młodzież PZGS-u 
w Krotoszynie wyjedzie do Wielo- 
W6i, Małgowia i Gałązek oraz zor­
ganizuje pomoc w czasie żniw. 
Młodzież Rejonowej Zbiornicy Jaj- 
czarsko-Drobiarskiei w Krotoszynie 
postanowiła podnieść wydajność 
pracy.

Na podstawie listów od kore­
spondentów Marcina Rydlewi- 
cza, Edwarda Appla, Tadeusza 
Kaczmarka i Franciszka Ko­
walskiego opracował (wjc).

Gdy dwa lata temu prezes 
oddziału ZZK Bródka rzucił 
projekt przeniesienia kolejo­
wej przychodni lekarskiej z 
parterowego małego domku 
do dwupiętrowej willi, nie 
wierzono, czy taki ogrom pra­
cy (kompletne przebudowa­
nie, odnowienie i dostosowa­
nie budynku) zdoła się wy­
konać. Kolejarze węzła lesz­
czyńskiego dając już niejed­
nokrotnie dowody wyrobienia 
obywatelskiego i tym razem 
nie zawiedli i wykonali tę 
pracę nawet przed terminem.

W ubiegłym roku otwarto 
gabinet specjalistyczny chi­

rurgii, laryngologii, fizjolo­
gii, ginekologii oraz gabinet 
dentystyczny i laboratorium. 
Poza tym uruchomiono pra­
cownię rentgenowską i fizy­
koterapii.

Dziś, dzięki wydanej i wzo­
rowej pracy prowadzonej pod 
kierownictwem dr. Z. Wójci­
ka odznaczonego odznaką 
przodownika pracy, a także 
dzięki doskonałemu wyposa­
żeniu, Okręgowa Poradnia 
Lekarska w Lesznie jest jed­
ną z ńajlepszych w Wielko- 
polsce.

Leszczyńskiej placówce 
podlegają rejonowe poradnie

Jan Cajler opowiada:

Posiadają własną elektrostację 
szpital, szkołę i żłobki...• • •

Do Zielonej Góry powróci­
ła grupa chłopów, przebywają­
ca niedawno na wycieczce w 
Związku Radzieckim. Na zwo­
łanych w wielu miejscowo­
ściach zebraniach, wycieczko­
wicze podzielili się swoimi 
wrażeniami.

Również w świetlicy groma­
dy Leśniów Wielki zebrała się 
licznie miejscowa ludność.

— Po zwiedzeniu Moskwy — 
mówi chłop Stefan Cajler u- 
czestnik wycieczki — obejrze­
liśmy kołchozy. Na wstępie 
wielki kołchoz im.Chrusżczowa, 
potem kołchoz im. Lenina 1 
kilka innych. Kołchoz Chruśz- , 
czowa obejmuje ogółem 3.500 ' 
ha, z tego 1.700 ha ziemi or- i 
nej; pracuje w nim 1.500 ludzi, 
którzy w 80 proc, posługują się 
maszynami.

— Dawniej wydajność bu- I 
raka cukrowego wynosiła tam 
do 150 q. Obecnie dochodzi do 
450 q z ha, a zboża — do 32 q 
z ha. Kołchoz ten posiada 
własną elektrostację. .szpital, 
szkołę i żłobki, a młodzież zor­
ganizowała orkiestrę. Bogac­
twem 
bydła, 
każda 
je do

i

nie. Udój odbywa się przy po­
mocy elektrycznych dojarek. 
Każdy kołchoźnik posiada 30 
arową działkę przyzagrodową, 
na której trzyma krowę, ja­
łówkę, świnie i drób.

— Wielki podziw — mówi 
dalej Cajler — wzbudziło 
wśród nas piękne metro mo­
skiewskie, Dom Kultury i O- 
światy oraz Muzeum Lenina 
i Stalina. Uczestnicy wyciecz­
ki przekonali się naocznie o 
dobrobycie ludu radzieckiego, 
o jego wielkich osiągnięciach.

Jakub Sowiński 
korespondent wiejski

ZSRR

w Kościanie, Gostyniu, Wol­
sztynie, Wschowie, Górze ślą­
skiej i Rawiczu. Poradnie te 
kierują pacjentów do leka­
rzy specjalistów, do prze­
świetleń lub badań laborato­
ryjnych do Leszna. Tym sa­
mym odciąża się od nadmier­
nej pracy Centralną Porad­
nię Lekarską w Poznaniu.

W ub. roku udzielono w 
Lesznie pomocy około 60 000 
pacjentów. Z tej liczby przy­
pada na lekarzy rejonowych 
37 381 chorych, zaś na leka­
rzy specjalistów: laryngolog 
— 1624, chirurg — 1552, gi­
nekolog — 1682. W gabinecie 
dentystycznym dokonano 
8446 zabiegów, a w fizykote­
rapii — 5484. Laboratorium 
przeprowadziło ogółem 984 
badań. OPL posiada dobrze 
wyposażony punkt rozdaw­
nictwa leków.

Personel OPL w ramach 
zobowiązań zbadał stan zę­
bów i prześwietlił dzieci z 
siedmiu przedszkoli, a także 
zorganizował ekipę lekarską, 
która udzieliła pomocy i po­
rad ludności Nowej Wsi. O- 
gółem zbadano 2384 dzieci 1 
69 dorosłych. Poza tym wy­
głoszono 17 pogadanek na te­
mat chorób zakaźnych, przy 
ogólnej liczbie 5760 słucha­
czy.

Kierownictwo OPL wraz z 
Wydziałem Zdrowia planuje 
w tym roku dalszą rozbudo­
wę poradni. W gabinecie chi­
rurga zostanie założona pra­
cownia gipsowa, powstanie 
poradnia przeciwalkoholowa 
i sportowa. Poza tym prze­
widuje się uruchomienie ka­
biny do okładów borowino­
wych oraz protezowni. W ub. 
tygodniu OPL pozyskało oku­
listę.

Celem zwiększenia wydaj­
ności pracy, OPL Leszno pod­
jęła długofalowe współzawod­
nictwo pracy z bratnimi pla­
cówkami w Gnieźnie i Zielo­
nej Górze.

Marian Rydlewicz

Ubiegła niedziela była zwy­
cięskim dniem dla młodzieży 
SP powiatu wolsztyńskiego. 
Junacy wolsztyńscy przekro­
czyli z dużą nadwyżką tego­
roczny plan prac społecznych. 
Oszczędzili dzięki temu 400 
tysięcy zł i zdobyli proporzec 
przechodni.

Za dobre wyniki wyróżnio­
no junaków: Floriana Piosi- 
ka z Tuchorzy, Eugeniusza 
Borowczaka z Powodowa, Ja­
dwigę Łukaszewską z gm. 
Wolsztyn, Ludwika Jurgę, 
Jana Swicę z gm. Jabłonna i 
Władysławę Kotlarską z gm. 
Wolsztyn.

Do stopnia przodownika 
SP specjalnym rozkazem za­
awansowano 80 wyróżniają-

cych się Junaków 
skich. Wyższy sj??1?* -
wego otrzymali junacy 2 
gminy Rakoniewice, Szcze 
pan Nowicki, Henryk Izy • 
czyk, Józef Nowak, Czesław 
Leśnik, Marian Lorek, Jan 
Orwat, Stanisław 
z gminy Wolsztyn; Stefania 
Polsakiewlcz, Henryk Rau 1 
Antoni Piskorz.

Wyróżniający się junacy o- 
trzymali dziesiątki nagród 
praktycznych, książkowych 1 
soortowych. M. in. Komenda 
Wojewódzka SP ofiarowała 
wolsztyńskiej komendzie 
komplet instrumentów do or­
kiestry dętej, (kh)

wZIELONEJ GÓRZE
Członkowie brygad młodzie­

żowych „Polskiej Wełny" o- 
trzymali list od przodowni­
ków wyszkolenia bojowego*i 
politycznego jednego z od­
działów WP. Młodzi żołnierze 
zachęcają kolegów — włók­
niarzy do wydajnej pracy, ce­
lem zasłużenia na wyjazd do 
Warszawy. (tur)

*
Księgarnia Domu Książki 

przy ul. Żeromskiego, prowa­
dzi do końca bm. subskrypcję 
na słownik języka polskiego, 
opracowanego przez J. Karło­
wicza. (tur)

*
W Technikum Handlowym 

zdawało egzamin dojrzałości 
54 uczniów z III klasy Tech­
nikum Handlowego, oraz 26 z 
II klasy Liceum II stopnia. 
Wynik bardzo dobry otrzymali 
Leon Zienowicz i Marta Maj­
kowska.

Egzamin kwalifikacyjny I 
stopnia składało 34 uczniów. 
Z wyróżnieniem zdali: Cze­
sława Mańko i Marian Woź­
niak. (Eon)

ICKRONIKA
CZERWIEC

/ Księżyc w.: 

zach.:

< ŚRODA

’ Łucji. Wilhelma
/ słońce w.:

„ zach.:
3.30

20.20

Chmurno z większymi prze­
jaśnieniami, miejscami zwłasz­
cza w północnej części kraju 
zanikające przelotne opady. 
Noc chłodna, dniem ocieplenie. 
Temperatura maksymalna • od 
+ 15 st. C na północy do +23 
st. C na południu. Wiatry sła­
be lub umiarkowane z kierun­
ków zachodnich.

Dyżur pełni: Państwowy Szpital 
Klin. im. Święcickiego (chi­
rurgia i interna), ul. Przyby­
szewskiego 49, tel. 79-37

APTEKI: 
nr 
nr 
nr 
nr

nr

100 — Stary Rynek 75
109 — A. Lampe 2
115 — Mickiewicza 22
173 — Dzierżyńskiego

nr 275/277
174 — Rokossowskiego 47

kołchozu jest 900 sztuk 
450 koni i 800 owiec; 

z 260 krów dojnych da- 
32 litrów mleka dzien-

W połowie czerwca w Su­
lęcinie i powiecie, delegacja ze 
Szkoły Oficerskiej przeprowa­
dziła liczne pogadanki w miej­
scowych zakładach pracy, w 
Średniej Szkole Metalowej 1 
Ogólnokształcącej. Podchorą­
żowie przemawiali do młodzie­
ży, zachęcając ją do wstępo­
wania do szkół oficerskich.

Z powiatu sulęcińskiego 
zgłosiło się już 25 kandydatów.

(nik)

Teatry

OPERA — g. 19 „Tosca” 
POLSKI — g 18.30

„Balladyna"
NOWY — g. 19 „Król 

i aktor"
KOMEDIA MUZYCZNA 

g 19 — „Rodzinka"
MŁODEGO WIDZA

g. 16 — „Nowa szata 
króla"

PAŃSTWOWY teatr 
W GNIEŹNIE: 
Sulmierzyce: „Cyrulik 
sewilski"

PAŃSTWOWY TEATR 
W KALISZU: 
Stawiszyn — „Poemat 
pedagogiczny"

Kina

co GDZIE KIEDY

1APOLLO — g 16, 18
20 „Na granicy”.

BAŁTYK — z 16.30, 
18.30 i 20.30 „Przysię­
ga" (od lat 7)

MUZA — g. 16. 17, 18, 
19, 20 i 21 „Mazow-

•ze", „Dzieło Wita 
Stwosza".

RIALTO — g. 16, 18 i 20 
„Mały partyzant" (od 
lat 10)

WjARTA — młodzieżo- 
<+ ws g. 14 i 16 „Mia­

sto nieujaiz.mione" g. 
18 i 20 „Przybrana 
córka" (od

LETNIE — q 
20 „Śmiali 
(od lat 7)

PIAST — g. 
„Czerwony 
(od lat 7)

FOTOPLASTIKON, 
Armii Czerwonei 
g. 10—22 „Alpy 
striackie"

Radio

lat 18).
16. 18 

ludzie".
i

16, 18 i 20 
rumak".

Program TI 
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Wiadomości:
5.05 , 6.30 , 7.55, 12.04,
17, 18.50 (P), 21, 23.50

Koncerty:
5.22, 6.15 pieśni mło­
dzieżowe różnych na­
rodów, 6.50 — polskie 
taneczne melodie lu­
dowe, 7.20 — tańce 
i pieśń, radzieckie, 8 
poranny, 12.15 — wieś 
tańczy 1 śpiewa, 12.45 
na swojską nutę, — 
13.30, 14.30 (P) — ro­
syjska muzyka kame­
ralna, 15.10 (P) — pio­
senki chóru reweler- 
sów, 16.35 (P) — Koła 
Mandolinistów „Echo" 
17.15 — muzyka ludo­
wa „Rajmonda", 19.05 
(P) — rozrywkowy, 20 
21.30 — instrumenty 
dęte drewniane, 22.30 
radziecka muzyka ka­
meralna, 23 — fragm.
operowe

Audycje inne:
5.10 — dla wsi, 5.20 
(P) „O czym rolnik 
powinien pamiętać", 
7.50 — kalendarz ra­
diowy, 8.30 dla obo­
zów letnich, 11.45 — 
głos mają kobiety, — 
12.30 — dla wsi, 14.10 
utwory Władysławy 
Markiewiczówny, 15.30 
dla dzieci, 16 Wszech­
nica Radiowa, 18.20 
(P) felieton pt. „Od­
słaniamy ślady naj­
dawniejszego Pozna­
nia", 18.30 —Wszech­
nica Radiowa. 19 (P) 
dla wsi, 19.30 — mu­
zyka i aktualności, 
20.40 — ode. pow. pt 
„Statek nr 1092", 21.45 
kronika kulturalna

Sport:
16.20 (P) — „Rozmai­
tości sportowe", 17.05 
pogadanka, 22.15 —
reportaż z Turnieju 
Szachowego

Wydawca: instytut Prasy
.Czytelnik".

Redagufe zespół
Redakcja Poznań ul. Grun 

waldzka 19. II ptr.
Telefony redukcji: Centrala 

tęl 62-70 i 64-75. nacz. red 
78-76. sekr. red 74-36. dział 
listów i interwencji 78-64. miej­
ski 79-88. dyżurny nocny 64-75. 
nocny (drukarnia 54-72).

Godziny przyleć: od 10—12.
Zamówienia l wpłaty na pre­

numeratę przyjmują wszystkie 
□ rzędy pocztowe oraz listono­
sze.

Ogłoszenia: Biuro Ogłoszeń 
RSW „PRASA" Poznań, ul 
Gen. Świerczewskiego 3 tel 
nr 62-31 Konto PKO Pozna: 
nr V-5220-110 Biuro czyrme od 
godz. 7 do 16 30i w soboty od 
7 do 14 30.

Za dział ogłoszeń redakcja 
nie o ipowiada.

Tłoczono: Zakładv Graficzne 
Im Marcina Kasprzaka Przed- 
łięblorstwo Państwowe Poznań, 
ul. Wawrzyniaka 39
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Potem jeszcze parę przesunięć. Jedną dywizję z grupy 
skarżyskiej pod Końskie. Nie bardzo wiedziano w jakim 
jest stenie. Rąbicz wysunął wątpliwości — czy dowódcy 
armii nie przesadzają w swoich meldunkach, by urwać 
jeszcze tam trochę sił z odwodów Naczelnego Wodza, lub 
usprawiedliwić swoje prośby o zgodę na cofanie się. Parę 
minut niepewność ta zmroziła potok decyzji. Potem tenże 
Rąbicz wpadl na pomysł: oficerowie do zleceń, żeby się 
tamtym generałom odecbciało wykrętasów, żeby na miej­
scu organizowali decyzję Naczelnego Wodza, uodpornieni 
na prowincjonalną krnąbrność dowódców armii.

Dwa zające naraz ubił tym pomysłem. Pułkownika Ga- 
plsza zaproponował na Radom. Ten był obkuty w sztuce 
wojennej do niemożliwości, niechże lepiej swoje profe­
sorskie nawyki skonfrontuje z wojenną rzeczywistością, 
zamiast w sztabie czyhać na lada pośliźnięcie się star­
szych od siebie. Ale i do Kielc znaleziono kogoś. Tu Rą- 
biczowl inny przebłysk wystarczył. Pałęta się tam przecież 
ten Friedeberg, kompan Burdy. A nuż grupę Lubusz zdą­
żył już sobie zmajstrować? Trzeba, by przy nim ktoś się 
znalazł, kto mu na palce będzie patrzył. Zresztą, sprawę 
tej Lubuszy trzeba będzie znowu przemyśleć.

Wysłano więc tych dwóch, resztę zwolniono. Zostali we 
trójkę, patrzyli na mapę, na turkusowe chorągiewki, na 
tę zwłaszcza, która z ostatnim strzępem Hughesa prze­
skoczyła jeszcze o parę centymetrów bliżej Piotrkowa. 
Dziwne, ale Rąbicza bolała ona mniej niż wtedy, w roz­
mowie z Knothem, przed tygodniem. Czy że była sa­
motna? Innych dywizji nie zdążono rozpoznać. Czy, że 
przesadzają dowódcy armii? Czy, że Knot.he nie tylko 
wrogiem Rąbicza się okazał, ale 1 defetystą i — zapewne 
— szpiegiem?

Poczuł jednak jakieś swędzenie duszy, przypomniał 
swoje całodzienne lęki, uznał, że tak całkiem sprawy grze­
bać milczeniu nie uchodzi. Więc ostrożnie, by mar­
szałka harówką państwową wyczerpanego nie zrazić, za­
czął dowodzić, że pierwszy okres wojny skończony, że 

pora zaplanowane przejście na zasadniczą linię oporu — 
te tam różne Widawki i Warty — ogłosić. Tym bardziej, 
że i tak już wszędzie armie zostały na nią zepchnięte.

Rydz- patrzył nań niezupełnie przytomnie. Skinął gło­
wą, oczywiście Rąbicz jeszcze o Wiśle — wartoby zabrać 
się do szykowania obrony. Może by dowódców O. K. do 
tego zapędzić? I tak teraz nie bardzo wiedzą, co z sobą 
robić?

I na to Rydz skinął głową. Rozeszli się. Rąbicz do pi­
sania rozkazów skoczył nie bez zapału. Był teraz prawie 
szczęśliwy. Wszystko, czego chciał — przeprowadził i nie 
swoim samobójstwem cywilnym płacąc, ale rywalem 
i wrogiem. Najbardziej ucieszyła go ta Wisła. Bez wiania, 
a jednak bronióna. Trochę się pomęczyli tprzy dyspozy­
cjach dla dowódców O. K. I i II — według meldunków 
na dzień dzisiejszy mieli oni w swojej dyspozycji po parę 
kompanii marszowych i trochę kancelistów. Grzebał się 
w teczkach z godzinę, potem znalazł wyjście: polecić 
M. S. Wojsk, niech wypisują tam szczegółowe instrukcje. 
Koniec końców nie można wszystkiego zwalać na bary 
jednego człowieka, choćby był naszym Prądzyńskim.

12.
Do Kielc dotarli dopiero wieczorem:, te parędziesiąt 

kilometrów rozciągnęło się na cały dzień, szosy zapchane 
wojskiem 1 taborami, pierwsze fale uchodźców, dążące na 
oślep, byle za Wisłę, w miasteczkach, przy stacjach kole­
jowych, na lada skrzyżowaniu — naloty.

Friedeberg z rana pomrukiwał pod nosem: u mnie, w 
mojej grupie czegoś takiego — mowy nie ma! Niecier­
pliwił się strasznie, z każdą godziną, zmarnowaną w ja­
kiejś oboczynle przydrożnej, pod przytulnym ramieniem 
świerka czy przy nawisiej strzesze chłopskiej obórki rosło 
w nim z nieznaną dotąd siłą dziwaczne poczucie —- że 
życie się marnuje, przecieka przez palce, niewykorzystane 
i'inne, bardziej zrozumiałe: marudzimy tutaj, przed Kiel­
cami, grupa zaś Lubusz może w tej właśnie chwili, sama 
bez dowódcy, toczy bój z wrogiem.

Niecierpliwił się strasznie. Oba tamte uczucia łączyły 
się w jedno. Kraj w przerażającym paroksyzmie wojny,, 
marzenie całego życia — o te głupie pięćdziesiąt kilo­
metrów za Kielcami. Nachodziły go skrótowe przypom­
nienia młodości, pierwszej wojny, pokojowego dygnita,- 
rżenia. Jakie to płaskie wszystko, teraz dopiero to widać. 
Tym goręcej marzyło się o grupie Lubusz.

Oczywiście i marzenie przetykane było chłodnymi nit­
kami niepokoju. Czy da sobie radę? Czy zdąży? Czy 
przewaga wroga nie okaże się zbyt miażdżąca? Paskudnie 
się czuł, wiercił się, na Mineykę pokrzykiwał, Bałajowl 
tylko bał się narazić, omijał go nawet spojrzeniem.

Kielce powitał z ulgą. Właśnie skończył się kolejny 
nalot na dworzec, ulice były jeszcze puste. Szukali do­
wództwa armii Prusy. Napotkani luźni szeregowcy nie 
mieli o tym zielonego pojęcia, nawet komendy miasta 
nie potrafili wskazać. Dopiero jakiś policjant wytłuma­
czył, gdzie się znajduje. Tam czekał na nich cios potężny: 
dowództwa armii Prusy nigdy w Kielcach się nie znaj­
dowało.

— Jakto? — wołał Friedeberg. — Dziś jeszcze rozma­
wiałem z oficerem do zleceń z dowództwa armii. Upierał 
się, żeby tutaj dać dywizję Zakrzewskiego.

Kiwali głowami: nieporozumienie. Coś naplątał ten 
wasz oficer. O grupie Lubusz nikt nic nie wiedział, za­
częto nawTet przyglądać się Friedebergowi, podejrzliwie, 
czy nie dywersant. Wydębił przecież od nich ogólną wska­
zówkę: ni to Skarżysko, ni to Radom.

Przegryźli coś w lichej knajpie na placyku, Bałaj zży­
mał się: niewyspany, cytował Napoleona o potrzebie wy­
poczynku żołnierskiego, ale znów zawyły syreny, szybko 
pobiegł do samochodu, zostawiając Friedebergowi przy­
wilej płacenia rachunku. Wyrywali z miasta galopem, 
czerwone rozbłyski wybuchów zastały ich już pod Zag­
nańskiem.

Szosa była dobra i prawie pusta, w godzinę dojechali 
do Skarżyska. Było ciemno, na szosie zatrzymał ich jakiś 
patrol, długo się tłumaczyli pod lufami karabinów i na­
trętnym światłem latarki elektrycznej. W końcu pusz­
czono ich do lokalnego dowództwa.

Tu spotkał starego koleżkę z legionów, dowodzącego 
właśnie taką jakąś grupką. Rzucili się sobie w objęcia, 
klepali się po plecach. Friedebergowi tym łatwiej przyszła 
ta wylewność, że uwierzył wreszcie w namacanie nie­
uchwytnych Prus i wcale mitycznej dotąd Lubuszy. Zaraz 
też zabrał się do wypytywania.

Koleżka jednak także był ledwo ćwierć wtajemniczony. 
Sypnął skargami na szefa armii Prusy, też Dęba, choć 
Biernackiego:

(Dalszy ciąg nastąpi)
131)


